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Niemcy chcą zjednać Amerykę 


na rzecz rewizji granic wschodnich. 


Ambasador amerykański w Berlinie ma rzekómo 


zbadać problem „korytarza 


Berlin, 21 sierpnia . 

Dużą sensację wywołała tu wiado- 
miość, że ambasador Sackett, reprezen- 
tujący Stany Zjednoczone Ameryki Pół 
nocnej w Niemczech, udał się na kilku- 
OKA wycieczkę do Prus Wschod- 
nich. 

Niemcy komentują tę wycieczkę jako 
Studja, przedsięwzięte pod wpływem 
rządu Rzeszy, a mające na celu 
ZBADANIE SPRAW ZWIĄZANYCH Z 

„KORYTARZEM POLSKIM*, 
jak Niemcom podoba się nazywać na- 
sze województwo pomorskie. 

W kołach politycznych utrzymują, 
że punkt ciężkości propagandy niemiec- 
kiej po niepowodzeniach w Anglii i Fran 
cii skierowany został obecnie na teren 
dyplomacji Stanów Zjednoczonych. 

Niemcy usiłują wmówić w polityków 
amerykańskich, że przyszłość ich jest 
zagrożona, jeśli granica na Wschodzie 

nie zostanie zmieniona, 
STOSOWNIE DO „EKONOMICZNYCH 
POTRZEB CENTRALNEJ I WSCHO- 
DNIE] EUROPY“... l 
Podobno również w. rozmowach z 


tykami amerykańskimi - emicy -po- | niemieckiej partji ludowej prosi rząd o. 
sprawy polsko - litewskie i zna-|zatroszczenie sie o bezpieczeństwo na- 


ruszyli 


ne koncepcje rekompensat dla Polski 
na Wschodzie, SIR, 4 i 


p isi 
Poważna opinia europejska, a sądzi- 
my, że i amerykańska, niewątpliwie zda 
ie sobie sprawę doskonale, co sądzić o 
tym nowym wybiegu niemieckim, usiłu- 
jącym zjednać dla swych imperjalisty- 
cznych dążeń czynnik tak potężny, jak 
głos dyplomacji amerykańskiej. 
Pomylą się niezawodnie tak samo, 
ak pomyliły ich rachuby, opierane na 
Londynie, Rzymie i Paryżu. Znaną jest 
rzeczą, że w interesie Ameryki leży po- 
 wszechna pacyflkacja Europy, którei 
 wpoprzek stają rewizjonistyczne zapę- 
dy Niemiec. 


Dymisja szefa 
Reichswehry. 


Í 
Berlin, 21 sierpnia. 
(Polska Agencja Telegraticzna) 
Według informacyj prasy obecny 
szeł Reichswehry gen. Heye podał się 
do dymisji i opuścić ma z końcem roku 
bieżącego swe stanowisko. Następcą je- 
go ma być gen. Haumerstein, dotychcza 
Sowy szef wydziału wolskowego w 
min. Reichswehry. 
| „Germania“, organ kanclerza Brü- 
‘hinga, podaje o tarciach, jakie miały po 
| dobno miejsce w kołach kierowniczych 
| geletowchry między gen. Heve i gen. 
Scheltzerem. 
=~  „Acht Uhr Abendblatt“ podaje, iż 
Ren. Heye ustąpił pod naciskiem pew- 
ych czynników, które pragnęły po- 
zbyć się go. Kierownictwo Reichswehry 
mimo wszystkie dotychczasowe zaprze- 
czenia hołduje nadal planom odzyska- 
nia utraconych przez Niemcy  teryto- 
tiów przy pomocy armji czerwonej. Gru 
Da wyższych oficerów na czele, której 
stał gen. Spitzer prowadziła energiczną 
akcję w celu uniemożliwienia porozu- 
“Mienia Niemiec z Francią. — 


Warszawa zaprofesfuje 


przeciw zakusom mie- 
rmiceckimi. 
Warsz. koresp. „Republiki“ telefonuje: 
Legion mtodych—akademicki związek 
Pracy dla państwa zainiciował wielką 


| 


| — 


maniiestację ludności Warsząwv prze- 
ciwko zakusom niemieckim na nienaru- 
szalność granic Rzeczypospolitej, uzew- 
nętrznione ostatnio w wystąpieniu mini- 
stra Treviranusa. 
Manifestacja 


dzie się w przyszłym tygodniu i poprze- 
dzona będzie wielkim wiecem. który òd- 
będzie się w jednej z największych sal 
Warszawy. 

Celem definitywnego ustalenia form 


ludności stolicv odbę- ł manifestacji oraz wciągniecia do niej jak 


Dai kurze śrzęede... 


— — 


:9:— > m= 


Bezczelne żądania Niemiec. 


Domagają się już... 


BERLIN, 21 sierpnia. 
Na zebraniu niemieckiej partii ludo- 


wej uchwalono wysłanie do rzadu nie- 


mieckiego następujacego pisma: 


Mieszkańcy Palatynatu czuja się za- 
grożeni wojowniczemi oświadczeniami 
polityków francuskich i polskich (7?) a 
przedewszystkiem wielkiemi manewra- 
mi armji francuskiej w sasiedztwie Pala- 
tynatu w Lotaryngji. 


Dlatego też zebranie przedstawicieli 


rozbrojenia Francji. 


szych rozdwojonych terenów zagranicz- 
nych. 

Rząd powinien w czasie wrześniowej 
sesji Ligi Narodów starać sie aby prze- 
pisane traktatem rozbrojenie zagrażają- 
cych nam francuskich sił zbrojnych było 
przeprowadzone bezzwłocznie. 

Gdyby się tego nie dało osiąaznąć to 
w takim razie powinno się zażadać stwo 
rzenia parytetu, przez pozwolenie utrzy- 
mywania w bezbronnych obszarach nad 
granicznych niemieckich garnizonów 
wojskowych, którehv ta hoznieczeństwo 
gwarantowały, 


„mieckim przeszedł 


pomorskiego“. 


najszerszych warstw społeczeństwa, Le 
gion młodych rozesłał dziś do wszyst- 
kich organizacyj społecznych i do całej 
prasy zaproszenia: na konferencię mię- 
dzyorganizacyjną. 


Manifestacje 
w Poznaniu. 


Poznań, 21 sierpnia. 
(Polska Agencja Telegraficzn=" ' 


Wezorai wieczorem o godz. 20-ej od- 
było się zebranie manifestacyvine w sali 
ogrodu Zoologicznego z powodu ostat- 
nich przemówień ministra Treviranusa. 


W zebraniu wzięło udział kilka tysię- 
cy osób. 

Po referatach i uchwaleniu rezolucji, 
stwierdzającej nienaruszalność granie 
Polski, utworzył się pochód. który 
wśród okrzyków przed konsulatem nie- 
na Plac Wolności i 
przed pomnik Miekiewicza. gdzie pochód 
się rozwiązał. 

Spokój nie został zakłóconv. Gmach 
konsulatu strzeżony był przez policję. 


'Zajście na granicy polsko-niemieckiej. 


Funkcjonariusz policji niemieckiej przekroczył granicę polską. 


Nasz warszawski korespondent telefonuje: 

Według doniesień z powiatu lubaw- 
skiego, onegdaj w godzinach wieczor- 
nych w rejonie straży granicznei poste- 
runku polskiego naprzeciwko miejsco- 
wości niemieckiej Hasenberg przyłapano 
funkcjonarjusza niemieckiej straży gra- 
nicznej, Johana Karczewskiego, z pla- 
cówki niemieckiej straży granicznej Ma- 
rienfeld. 

Przytrzymanie go nastąpiło w chwi- 


many tłómaczył się, że przekroczył gra- 
nicę nieświadomie, szukając kamienia 
granicznego. 

Przytrzymanego odstawiono do Cie- 
chanowa, do dyspozycji władz. 

** 

Tego samego dnia wieczorem niemie- 
cki landrat z Kwidzynia zawiadomił sta- 
roste polskiego w Świeciu, iakoby dnia 


skiej straży granicznej w umundurowa- 


li, gdy znajdował się już kilkadziesiąt me |niu przekroczyło granicę polsko-niemie- 
trów za polską linią graniczna. Przytrzy |cką w okolicy Rusewa, W zwiazku z tem 


Major niemieckiego sztabu generalnego 


organizatorem sieci wywiadowczej na Pomorzu. 


BRODNICA. 21 sierpnia. 
Od pewnego czasu władze śledcze w 
Brodnicy zaobserwowały pewnego osob 
nika, który pod osłoną nocy przekradał 


R b. m. dwuch funkcjonariuszów pol- 


się z terytorium niemieckiego przez gra- 
nicę do Polski i nawiązywał kontakt z 
różnymi podejrzanymi ludźmi. 

W dniu wczorajszym nad ranem przy 


Oficerowie Reichswehry biorą udział 


w czechiosłowachichi manewrach wojskowych. 


) Bratislava, 21 sierpnia. 

W manewrach wojskowych czeskoć 
słowackich które mają się tu odbyć w 
początkach września, mają wziać udział 
przedstawiciele wojsk zagranicznych. 
Sensacię jednak wywołuje fakt. że jako 
widzowie mają tu przybyć także ofice- 
rowie niemieckiej Reichswehry w 0so- 
bach majora Mannstein-Lewińskiego ze 
sztabu Reichswehry, oraz kpt. Toussaint 
zt. zw. Truppenamt, ze służby wywia- 
dowczej niemieckiej. A 

O ile wiadomość ta sprawdzi się, bę- 
dziemy mieli do czynienia z ciekawym 
wypadkiem z zakresu prawa miedzyna- 
rodowego. 

Niemcy nie utrzymują przy swem po 
selstwie w Pradze czeskiej, podobnie 


zresztą jak i w Warszawie i w innych 
państwach, które podpisały traktat wer- 
salsk żadnego przedstawciela wojsko- 
wego. 

Nie wolno też Niemcom wysyłać do 
państw zagranicznych żadnych misyj 
specjalnych. Ani stałych, ani czasowych. 

Traktat wersalski formułuie ten za- 
kaz zupełnie wyraźnie w artykule 179 a 
lineą 1, nadając mu brzmienie następu- 
jące: ` RA G 

„Niemcy zobowiązują się, począwszy 
od daty, w której niniejszy Traktat uzy- 
ska moc obowiązijącą, nie akredytować 
w żadnym obcym kraju żadnei misji woj 
skowej, morskiej lub lotniczej, nie wysy- 
iłać, ani też nie pozwalać na wyiazd ta- 
kiej misji“ i t, d, 


przekroczeniem granicy landrat prosi sta 
rostę święciańskiego 0 przybycie w 
dniu dzisiejszym do Kwidzynia celem 
wspólnego przesłuchania śwadków zaj- 
ścia. 

Fakt przekroczenia granicy przez 
dwuch funkcjonarjiuszów polskiei straży 
granicznej nie jest znany ani politycz= 
nym władzom cywilnym, ani też oddzia- 
łom miejscowym straży granicznej, Mi- 
mo to polecono staroście ze Świecia, aby 
udał się do Kwidzynia, jednak tylko w 
celach informacyjnych. 


był specjalnie komisarz straży grantez- 
nej p. Gruchała, który urzadził zasadzkę. 
Tajemniczego osobnika udało sie przy» 
chwycić na gorącym uczynku. w chwili, 
gdy od szpiegów niemieckich. działają: 
cych na terenie Pomorza odbierał infor- 
macje. 

Szpiega niemieckiego aresztowano, 
przyczemi okazało się, iż jest to major ge 
neralnego sztabu niemieckiego, przydzie 
lony do oddziału wywiadowczego przy 
niemieckiej straży granicznej. | 

Aresztowany podał sie za 41-letnie- 
go Johanna Kaczyńskiego. Znalezlono 
przy nim wiele materjału obciażającego. 

Dalsze szczegóły aresztowania trzy» 
mane są w tajemnicy. 

Szpiega pod silną eskorta przetran- 
sportowano wczoraj wieczorem do War- 
szawy. 

DRZE HERTE FE OENE STEWIE: 

— Dzienniki wiedeńskie donoszą z Jerozo- 
limy: Arabski komitet wykonawczy  proklamg- 
wał na dzień 23 sierpnia jako w rocznicę wy- 
buchu niepokojów streik generalny. 


Żydzi zamierzają proklamować również 


strejk generalny z okazji przybycia angielskie- 
go podsekretarza stanu dla kolonii Shlelsa a4 
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SYTUACJA GOSPODARCZA w POLSCE 


uległa w ciagu lipca dalszej popramie.--faf charakteryzuje 
syluacię Bank Gospodarstwa Frajomego? 


Warszawski korespondent „Republi- 
telefonuje: 

Bank gospodarstwa krajowego poda- 
je następującą charakterystykę położe- 
nia gospodarczego Polski w lipcu r. b.: 

Zaznaczająca się od pewnego czasu 
stopniowa poprawa położenia gospodar- 
czego wystąpiła w miesiącu sprawozdaw 
czym z większą wyrazistością. 

Na rynku pieniężnym zaznaczyło się 
dalsze upłynnienie oraz z większeie re- 
zerw gotówkowych, a to pomimo chwi- 
łowego wzrostu zapotrzebowania pienią- 
dza w związku ze żniwami. llość prote- 
stów wykazała w lipcu ponowny spadek 
przy równoczesnem zmniejszeniu w nie: 
których okręgach kraju ilości upadłości 
i nadzorów sądowych, 


ki“ 


Operacje kredytowe. 


Banki państwowe zwiększyły wydat- 
nie w lipcu swe óperacje kredytowe. 
Suma bowiem kredytów gotówkowych 
obu banków państwoych zwiększyła się 
w miesiącu sprawozdawczym o blisko 50 
miljonów złotych, 

Położenie rolnictwa, 
całym świecie, nie doznało w lipcu po- 
prawy, a to w pierwszym rzędzie wobec 
pojawienia się na rynku zbóż nowego 
zbioru, co spowodowało osłabienie cen. 
Zmobilizowane znaczne kredyty, a w 
pierwszym rzędzie kredyty pod rejestro- 
wy zastaw zboża przyczynią się niewąt- 
RESTR REENE 


aaee meee 


Sowiecki generał 


posłem w Warszawie 
rwonNasz warszawski korespondent telefonaje: + 


Z Moskwy donoszą, że w rzadzie so- 
„wie zkim dotychczas nie zapadła decy zja 


jak zresztą na 


co do obsadzenia stanowiska posła w 


Warszawie. Sprawa ta jest przedmio- 
tem ciagłych narad członków politbiura 
z Litwinowem. 

Istnieje też podobno koncepcja mia- 
nowania posłem jednego z wybitnych 
sowieckich generałów, którv zna dobrze 
ięzyk polski. 


Najznakomitszy malec świafa 


Ceny miejsc zł. 1, 2, 3. 


UTM 


PIERWSZA JASKÓŁKA SEZONU 


i hi GB anti 


EMIL JANNINGS 


kii 


veny Dźwiękowy Kino-Teafr w Lodzi 


<addg „SBLENDI 


Ostatnie 3 dmi! 


nny Goy "a A Mooni 


uke wznowionym arcydziele śpiewno-dźwiękowym 


„ŚPIEWAJĄCY BLAZEN” 


Dramat wesołka, który musi bawić tłum w chwili, gdy serce mu pęka, 


Pocz. seansów o g. 6, 8 i 10-ej wiecz. 


pliwie do powstrzymania nadmiernej 
daży. 


Srzemuysł. 


Wytwórczość górniczo-hutnicza wx- 
kazała w lipcu znaczny wzrost, Wydo- 
bycie węgla zwiększyło sie o blisko 400 
tysięcy ton, zarówno wskutek wzrostu 
eksportu jak i zapotrzebowania na ryn- 
ku vewnętrznym. Wydobycie ropy naf- 
towe j utrzymało się na poprzednim po- 
ziomię przy ee »m zwiększeniu 
się produkcji rafinerii. 

Produkcja hut żelaznych 
znacznie w porównaniu z 


wzrosła 
czerwcem, 
TEED M. 


j po- | osiągając na walcowni i stalowni poziom 


z odpowiedniego miesiąca ub. r. Wzrost 
tén wywołany został zwiększeniem za- 
mówień tak handlu hurtowego. jak i 
przemysłu metalowo-maszynowego. 


W przemysle włókienniczym stan za- 
trudnienia wykaza! lekką poprawę, Obro- 
ty wyrobami włókienniczemi były nie: 
wielkie, wobec zakończenia sezonu let- 
niego, podczas gdy sezon zimowy w han- 
dlu nie jest w pelni. Zastój panował rów= 


nież w branży konfekcyino-bieliźnianej, 


w garbarstwie oraz w branży obuwni- 


czej. 


Napadniety polak skazany 


pbrzcz sdęch gpoiwruasłcfńi ma podbłł wrapiicun. 


Królewiec, 21 sierpnia. 

Dnia 26-g0 marca bojówka niemiec- 
kięgo Helmatsdienstu Gryzlinach w 
Warmii BCE na dom działacza pol- 
skiego. p. Augustyna Barcza, gdzie od- 
bywała sid lekcja śpiewu młodzieży pol- 
skiej. 


Na czele boiówki stał znany awan- 
turmik Böhm kilkakrotnie kara: vy za na- 
ruszenie po rządku, Böhm wraz ze - wimi 
| tow arzyszami odgrażał się, iż zabije 


| Barcza i podpali jego domostwo. Barcz 
celem odstraszenia napastników Wy- 
strzelił dwa razy w powietrze, trafił jed- 


nak w przywódcę bojówki Bóhma śrutem 
w ramię; 

Sąd niemiecki skazał przed dwoma 
dniami Bóhma na 6 tygodni aresztu, 
pięciu pozostałych oskarżonych oskar- 
żonych na 30 mk, grzywny, a poszkodo- 
wanego polaka, p. Barcza, na 6 miesię- 
cy więzienia. 

Pisma polskie oraz policja niemiecka 
stwierdziły okoliczności obciążające na- 
pastników „pomimo to sąd niemiecki sit- 
rowo ukarał polaka; który stanął w o- 
z |bronie własnego domu. Wyrok wywołał 
wielkie oburzenie wśród ludności pol- 
skiej w Prusach Wschodnich. 


Z katorgi sowieckiej do kraju 


Thiesi proboszcz ppozwrczGi5i fitasiciej. 


„u, o Helsingfors, 21, sierpnia. 
Z sowieckiego obozu 
nego na wyspacii Sołowieckich 
finski. pastor Adam «Kuorii, -proboszez 
parafii położonej na terytorium sowiec- 
kiej Karelii. 
Pod zarzutem kontr-rewolucji pastor 
Kuorti skazany był na 10 lat zamknię- 
cia w obozie koncentracyjnym. Z obo- 
j zu tego wysłano go wraz z innymi więź 
KE do obwodu Kiemskiego, gdzie w 
nieludzkich warunkach zmuszano do 


vy 
BRB 


i genialny śpiewak oraz artysta, 
zwany „Szaljapinem filmu“ 


GARY COOPER 
EST. RALSTON 


koncentrącyj- |” 
zbiegł ; Finlandii, lecz 


TE INTESE 


pracy nad wyrębem lasów W 

Kuorti d%itktótnie usifował" zBieć do 
pierwsza ucieczka nie 
udała się mu: został on przekazany w 
ręce sowieckich żołnierzy przez ryba- 
ków, których skusiła nagroda w wyso- 
kości 250 rubli, jaką władze sowieckie 
wypłacają mieszkańcom obwodów gra- 
nicznych za ujęcie zbiega. 

Poraz drugi miał pastor Kuorti więk 
sze szczęście. Po jedenastodniowej ucią 
żliwej wędrówce przez Jasy północne 
zek mu się przekroczyć granicę Fin- 
landii. 


Ramon Novarro 


Miłosną Pieśń POGANINA 


„ Poraz Piarwszy w wspólnej kreacji 
ażą się 


Maria Corda i H. A. Schieitow 


w przepięknym filmie erotycznym 


„UTA ManiętnOŚCI 


Następny program „LUNY“, 


Przemysł metalowo-maszynowy od- 
czuł w lipeu pewną poprawę zbytu, zwła- 
szcza w dziale maszyn rolniczych, Któ- 
rych sprzedaż dorównała w niektórych 
okręgach obrotom zeszłorocznym. 

Położenie przemysłu drzewnego nie 
wykazuje poprawy. W dziale przemy- 
słu spożywczcgo zaznaczył się dalszy 
wzrost spożycia cukru, który przekro” 
czył poziom zeszłoroczny, w innych gä- 
tẹziach natomiast sytuacja pozostała. 
bez zmiany, 


Bilans handiomwy. 


W handlu wewnętrznym sytuacja fi- 
nansowa nie wykazała poprawy, obroty 
zaś jak zwykle w porze letniej, były nič- 
wielkie. Bilans handlu zagranicznego, no 
przejściowym załamaniu się w czerwcu, 


wykazał znów w lipcu saldo dodatnie, | 


dzięki znacznemu wzrostowi wywozu 


przy jednoczesnem zmniejszeniu przy- 
| 
spadała w dal- | 


Wozu. 
llość kezrobotnych 
szym ciągu. zmniejszając się w ciągu lip- 


ca o blisko 13.000, Równocześnie zmniej- 
szyła się o przeszło 15,000 liczba robot- 


ników niepracujących w ciągu całego | 
tezodnia. 


Wicewojewoda 
dr. Rożniecki. 


wojewodą nowośrodaułkisnz? 


WARSZAWA, 21 sierpnia. 

W kołach politycznych mówiono dziś 
dość głośno, że w najbliższym czasie na- 
leży się spodziewać zmian na stanowi- 
skach wojewodów. 

Według tych wersyj conois woda 
łódzki dr. Rożniecki objąłby stanowisko | 
wojewody nowogródzkiego po p. Becz-- 
kowiczu, który obejmuje województwo | 
pomorskie wskutek przejścia wojewody 
Lamota w stan spoczynkii. 


. Województwo warszawskie objąć ma 


pos. Polakiewicz wice-prezes klubu po- 
selskego B. B. W. R. 


Wiadomość powyższą podałemy na | 
odpowiedzialność  Warszawskiei Infor- 


macji Prasowej. Potwierdzenia oficjal- 


nego narazie brak. 


ślą 
az nim cały świat 
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strejkową w półnócnej Francji, 
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Gdy Zola w końcu XIX wieku two- 
rzył swe powieści, których tematem by- 
ła potęga i władza świata rzeczy, gdy 
rzucał po kolei na rynek księgarski i 
czytelniczy swą „Au bonheur des Da- 
mes* — historię pierwszego wielkiego 
domu towarowego w Paryżu, „La bete 
humaine* — epopeę maszyny, „Germ - 
nal“ — epopeę węgla, iuż wówczas za- 
rysowały się pod jego piórem kontury 
powstającej i organizującej się potegi, 
mocarstwa rzeczy: surowców, fabryka- 
tów, maszyn j wreszcie kapitału, które 
zobrazował w powieści p. t. „L'argent" 
(Pieniądz). 

Zola odtworzył naturalistycznie wła 
dzę, jaką sprawuje świat tworzonych 
przez człowieka rzeczy nad człowie- 
kiem, nad ludźmi, nad społeczeństwem. 
Wskazał, jak kształtują się stosunki mię: 
dzyludzkie, w społeczeństwie pod wpły 
wem pieniądza, maszyn, fabrykatów. 
W granicach jednego kraju, w łonie je- 
dnego społeczeństwa, jednego narodu. 

Międzynarodówka rzeczy i kapitału 
rosła dopiero w potęgę. 

Olbrzymia przestrzeń, jaka dzieli dzi 
siaj powieści Sinclair'a („Nafta up.) lub 


Erenburga („Życie automobilu“) od po- 
wieści Zoli jest miarą transformacji, ja- 
ką przeżyliśmy w ciągu tych 50-ciu lat. 


Naita, kauczuk są dzisiaj leitmotivem 
historji politycznej i ekonomicznej już 
nie jednego państwa albo państw, lecz 
świata całego. Nafta — to znaczy życie 
i ruch motoru, to kwestja istnienia floty 
powietrznej, przemysłu automobilowe= 
go, kwestja komunikacji nowoczesnej 
na ziemi, na wodzie, pod wodą, w po- 
wietrzu. Kauczuk — to znaczy opona 
automobilowa, to kwestja bytu lub nie- 
bytu tegoż samego przemysłu automo- 
bilowego, tej samej gałęzi ruchu komu- 
nikacyjnego. 


To znaczy też —i może przede- 
wszystkiem — istnienie lub upadek nie- 
jednego wielkiego mocarstwa. 


Stąd walka zażarta na całej powierz 
chni globu ziemskiego o posiadanie źró- 
deł tych surowców, o rozdział ich, o 
unormowanie ich cen. Mandaty, protekto 
raty, kolonie, powstania i rebelje — 
prawdziwe czy sztucznie rozdmuchane 
— wszystko to wypływa z jednego ite- 
go Samego źródła. Przymierza mo- 


Dyktatura rzeczy martwych. 


carstw, koalicje wielkie i małe, obronne 
i zaczepne tworzą się w imię i pod ha- 
słem posiadania i władania światem rze- 
czy, skarbów mineralnych i roślinnych, 
a świat ten z kolei rządzi tymi, którzy 
są I uważają się za jego władców i po- 
siadaczy. 

Przeznaczeniem kapitału jest zdoby- 
wać, eksploatować, przerabiać surowce 
i tworzyć z ich produkcji i konsumcji 
nowe kapitały, co znów jest przeznacze 
niem tychże surowców. Zamknięte ko- 
ło, w którem skutek rodzi przyczynę, a 
przyczyna skutek. 

Jaką jest krzyczącą potęga rzeczy, 
surowców, maszyn, fabrykatów — 
świadczy iuż o tem — poza rzeczywi- 
stością, poza odbiciem jej w prasie, w 


cza, którą wywiera ona na tak liczne 
dzisiaj zastępy pisarzy, poświęcających 
talent swój obserwowaniu, analizowa- 
niu, śledzeniu wszystkich przejawów 
życia w świecie produkcji, konsumcji, 
aby wchłonięty w ten sposób obraz lub 
szereg obrazów odbywającego się pro- 
cesu dziejowego przedstawić plastycz- 
nie | zamknąć w ramach nowoczesnej 


polityce, w gospodarce — hypnoza twór 
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powieści. Człowiek, jednostka odgrywa 
na tem tle rolę pozornie niezależnej fi- 
gury, ba, świadomego twórcy, kierowni 
ka. W rzeczywistości jest on tyleż pa- 
nem co sługą tych bogactw i sił, które 
skupia w swych rękach. Tezeusz, Achil- 
les, Hektor — spółcześni bohaterowie i 
firmanci cywilizacji XX wieku — prze- 
obrazili się w Forda, Deterdinga, w ano- 
nimowe trusty Genera! Motors, A. E. G., 
w D-banki, w Morgana, Dillona. 

Tyle tylko, że chór grecki, miliono- 
we masy bezimiennych robotów, odgry 
wają dzisiaj inną rolę na scenie, niż za 
czasów Atrydów i Homera. 

Tak jak liczba i siła w Świecie rze- 
czy panują de facto nad kapitałami prze- 
mysłu, handlu i finansów, którzy ulegają 
im podświadomie, tak liczba i siła mas 
ludzkich zaczyna się dziś wyrównywać 
na szali lisów z ciężarem i wielkością rze 
czy przez te masy stwarzanych. 

Dramatem, wielką epopeią wieku XX 
jest walka ludzkości o władzę nad słu- 


gami swemi — rzeczą i narzędziem. 
Aby sługa przestał być panem. 
W. P-skt, 


AEO Z CORE E ROBERTY A O E ZEBEEJ 
Bankierzy i przemysłowcy 


Briand jedzie 


do Genewy. 


_Skicłacd delegacji freaamcuuskciej, 


Paryż, 21 sierpnia. 
Dziś odbędzie się w pałacu Elizej- 
skim posiedzenie rady ministrów. Rada 
rabinetowa zajmie się ustaleniem skła- 
du osobowego delegacji francuskiej na 
nądchodzące posiedzenie Ligi narodów 
oraz obradować będzie nad, sytuacją 
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„Petit Parisien* donosi, jakoby rząd 
postanowił nie nadawać delegacji fran- 


cuskiej jakiegokolwiek zabarwienia poli 
tycznego, a skład jej wybrał z pomię- 
dzy członków gabinetu. Przewodniczą- 
cym delegacji będzie prawdopodobnie 
Briand, a członkami ministrowie Flan- 
din, Lavalle oraz podsekretarz stanu w 
m 'nisterstwie pracy. Urzędnicy zaś i 
rzeczoznawcy mają pezostać ci sami, co 
poprzednio, > 


z m 


Konserwatyści angielscy 


przeciw porozumieniu z Ghandim 


Paryż, 21 sierpnia. 

W przemówieniu, wygłoszonem wczo= 
raj w Londynie, były kanclerz skarbu 
w rządzie Baldwina, Winston Churchill, 
zaatakował w niezwykle ostry sposób 
politykę rządu w sprawie Indji. 

Między innemi oświadczył on, że pod- 
sekretarz stanu dla Indji, Wedgwood 
Benn, jest człowiekiem, który nie dorósł 
eszcze do ciążących na nim obowiąz- 

ów, i że słabość i niezaradność cechu- 
4 obecną politykę rządu w stosunku do 
ludji, Zdaniem mówcy, jaskrawym wy- 
"azem tej słabości i niezaradności rządu 


a 


było niedawne powstanie afrydów, któ- 
remu nie przeciwstawiono się dość ener- 
zicznie. 

Lecz nie tylko to, bo i fakt prowa- 
dzenia rokowań z Ghandim, który wię- 
ziony jest za zdradę stanu, mówi sam za 
siebie. Churchill uważa, że przyszła kon- 
ferencja anglo-indyjska nie będzie ni- 
czem innem, jak wielkim cyrkiem; nie 
może więc jej przysługiwać prawo zmia- 
ny konstytucji indyjskiej, a w izbie gmin 
nie znajdzie się większość, która uchwa- 
liłaby statut dominialny dla Indji, 


Zamach na pułk. Rustejke 


miat być hasłem do ogólnego pomstania. 


Berlin, 21 sierpnia. 

Śledztwo wstępne w sprawie zama- 
hu na:pułkownika Rustejkę zostało de- 
"nitywnie zakończone. Stan rannego 
ist nadal bardzo groźny. 

Obydwaj studenct staną przed są- 
'em wojennym, przyczem rozprawa do- 
stępna będzie dla nałjszerszych warstw. 


Według obiegających pogłosek za- 
aach na pułkownika Rustejkę miał być 
astem do powstania wszystkich zwo- 
iouników Waldemarasa. 

Ubiegłej nocy policja przeprowadzi- 
a szereg rewizji i aresztowań, przy- 
szem zatrzymany został kapitan wojsk 
lotniczych Maszika, jeden z najgoręt- 


| szych zwolenników Waldemarasa i jed- 


iocześnie komendant organizacji terory 
stycznej „Żelazny Wilk“. 
Jak dalece uważają sytuację za po- 


- ważną, — świadczy o tem najlepiej fakt 


jest w dzień i w nocy silnym oddziałem 
piechoty I karaningy maszynowych. 


Berlin, 21 sierpnia. 
(Polska Agencja Telegraficzna), 
Biuro Wolfa donosi z Kowna, że 
sprawcy zamachu na pułk. Rustejkisa 
miell zeznać, wskazując na Waldemara- 
sa jako inicjatora szeregu przygotowa- 
nych zamachów terorystycznych, 


Planowany był przewrót zbrojny, w 
czasie którego miano dokonać zamachu 
na 12 osób, m. in. na prezydenta Smeto- 
nę, kilku ministrów oraz przywódców 
tautinników. 


Policja przeprowadziła szereg rewizji 
w mieszkaniach osób, podejrzanych o 
porozumiewanie się z Waldeimarasem. 
Kilka osób aresztowano, m. in. 3-ch ofi- 
cerów 5 p. p. stacjonującego w Kownie, 

Śledztwo przeciwko zamachowcom 
na Rusteikisa zostało zakończone. 

Stan zdrowia Rustejkisa pogorszył 
się znacznie w ciągu dnia wczorajszego. 


_ — że cały pałac prezydenta otoczony” 


l 


+ 
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wzegcałzey Súanun anmi 


Nowy Jork, 21 sierpnia. 

Byly ambasador amerykański w Ber- 
linie, James Guerard, oświadczył dzien- 
nikarzom, iż jego zdaniem Ameryka rzą- 
dzona jest ogółem przez 59 ludzi, rekru- 
tujących się ze sfer bankierów, wielkich 
przemysłowców i wydawców. 

Wśród wymienionych przez niego na- 
zwisk nie figuruje ani prezydent Hoover, 
ani żaden z wybitnych członków rządu 


zjedmoczomezmi. 


z wyjątkiem sekretarza stanu, Morgana, 
który jest równocześnie kapitalistą i 
przemysłowcem. 

Z pośród podanych przez Giuerarda 
ludzi należałoby wymienić następują- 
cych znanych przemysłowców: Rocke- 
feller, Morgan, Ford; magnaci filmowi 
Warner i Zukor, dalej bankierzy Baker, 
Kroker, Oven Young, wreszcie wydaw- 
cy Hearst i Boward, 14 


Akcja wyborcza w Ameryce. 


Demokraci atakują prezydemta F4oovera. 


Waszyngton,.21 sierpnia 

Reuter donosi, że kampania propa- 
gandy wyborczej do wyborów kongre- 
su i senatu, które się odbędą w listopa- 
dzie zapoczątkował wczoraj przewod- 
niczący komitetu partji dęmokratycznej 
pułk. Houne ostrem przemówieniem 
przeciwko prez. Hooverowi, którego 
urzędowanie nazywa zupełnym fias- 
kiem. 

Zdaniem mówcy, Hoover nie prze- 
strzegł zawczasu społeczeństwa przed 
kryzysem gospodarczym i opinia pu- 
bliczna była oszukiwana w sprawie rze 


czywistego stanu gospodarki oraz w 
sprawie rozmiarów bezrobocia. Także 
program rolniczy Hoovera doznał zw 
pełnego fiaska. M 7 

Taryfa celna nie przyniosła farme- 
rom zapowiedzianej ulgi a doprowadzi- 
ła do skierowania przeciwko Ameryce 
całej zagranicy. 

Przywódca republikanów w izbie 
Wilson odpowiedział na to w równie 
ostrych słowach, nazywając oskarże- 
nie skierowane przetdłwko Hooverowi 
nieprawdą lub pustymi frazesami, 


| 


— rena 


Aresztowania komunistówy Warszawie 


|£okaf zw. pracowników 


przemysłowych, fandilo- 


wych i biurowych opieczętowanuy. 


Warszawski korespondent „Rebubli- 
ki* telefonuje: 

W środę o godz. 8 min. 30 wieczorem 
policja wkroczyła do lokalu centralnego 
związku zawodowego pracowników han- 
dlowych, przemysłowych i biurowych w 
Warszawie przy ul. Nowloipie Nr, 14, 
mieszk. 3, gdzie zastano 108 osób, odby- 
wających zebranie, 

Wszystkich obecnych wylegitymowa- 
no, poczem 55 osób zwolniono, a 53 oso- 
by zatrzymano, celem prowadzenia dal- 
szego śledztwa. 


Wstępne badania wykazują, że w lo- 
kalu przy ul. Nowolipie Nr. 14 odbywało 
się zgromadzenie komunistyczne. 


W chwili wkroczenia policji zebrani 
poczęli niszczyć przez darcie liczne no- 
tatki partyjne. Mimo to zdołano w całoś- 
ci jeszcze znaleźć kilkadziesiąt numerów 
wydawnictwa Zw, Mlodizeży Komuni- 
sfycznej „Pionier”, bloczki międzynaro- 
dowej oreamizacii pomocy rewołlucioni- 
stom (M.O.P.R. -i rezolucje centralnego 


komitetu partii komunistycznej w odbit- 
kach maszynowych, 

Między innymi zatrzymano członka 
Zw. Młodz. Komun, komitetu „Powiśle“, 
Ryszarda Kalinowskiego, który na wi- 
dok policji usiłował ukryć pod parape- 
tem okna rękopisy partyjne i sprawozda= 
nia z obchodu pierwszego sierpnia w 
Warszawie oraz profokuły, oceniające 
przebieg pracy komunistycznej w. po- 
szczególnych dzielnicach i fabrykach w 
Warszawie. 

Poza przyłapaniem licznych dowo- 
dów uprawiania w lokalu centralnego 
związku zawodowego pracowników han- 
dlowych, przemysłowych i biurowych 
roboty komunistycznej—stwierdzono po 
ważne przekroczenia statutowe, jakich 
dopuścił się zarząd wspomnianego zwiaz 
ku 


Wobec tych rezultatów niespodzie- 
wanej wizyty policji — lokal centraliie- 
vo związku prac. handl., przemysł. i hiu- 
towych — opieczętowano 1 wdrożono 
dalsze śledztwo. 
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Sport. 


ŁKS. I LTSG 


przed niedzielnemi spotkaniami. 
W związku z niedzielnemi zawodami 


ligowemi Garbarnia — Ł.T.S,G. | War- 
szawianka — Ł.K.S., dowiadujemy się, 


że łódzkie zespoły ligowe wystąpią w na- 
stępujących składach: 

Ł.T.S.G.: Falkowski, 
Milde (Wildner), Wolfhangiel, Triebel, 
Wiinsche, Triebe, Voigt, Królewiecki, 
Herbstreich, Franeman II. 

Ł,K,S.: Jegorow, Radomski, Gałecki, 
Jasiński, Trzmiela, Pegza, Śledź I, Feja, 
Tadeuszewicz, Król, Durka, 

Jak widać, w obu łódzkich zespołach 
zajdą nieznaczne zmiany. : 


Zwycięstwo kolarza 
łódzkiego w Płocku. 


Ubiegłej niedzieli rozegrano na tra- 
sle Płock — Gąbin — Łowicz — Gąbin— 
Płock (118 klm.) bieg kolarski o mistrzo- 
stwo Płocka. Pierwsze miejsce zajął 
Muzolf (T.Z.S.—Łódź) przed Kamień- 
skim (Mława) i Popielarskim (Ciecha- 
nów). 


Impreza motocyklowa 
Ł. K. M. 


Jak się dowiadujemy, łódzki Klub Mo- 
tocyklowy urządza w dniu 31 sierpnia 
imprezę motocyklową — poszukiwanie 
lisa. W „pogoni za lisem“ wezmę udział 
sekcie motocyklowe Ł.K.M.. Unionu, Bar 


Mikołajczyk, 


Kochby oraz zawodnicy ze Zsierza i | dnia powszedniego stawiła się licznie. 


Pabianic. 


Pikantna figlarna. 
zalotna, kusząca 


„milość w 


Początek seansów o godzinie 4-ei po poł, 
Ceny miejsc najniższe w soboty i niedziele 


oa PI aa a IN 
A (7444 A 


W.K.S.— 


Dziś i dni' następnych! 


Wspaniały podwójny program śmiechu, zawierający arcydzieła filmowe: 


Mary PREVOST 


Przygody miłosne, rozgrywające się na terenie pociągu miljarderów. 
pne, il. pre 
Ulubiony, żywiołowy, rasowy 
Rod la Rocque oaz Jeanette Loff i Louis Wohlheim 


w najweselszym, erotycznym filmie 


„AEULTAJ'* 


Wspaniała ilustracja muzyozna orkiestry symfonicznej pod dyrekcją L. KANTORA, — — 
w soboty i niedziele o godzinie 12-ej w poł, 


22,VIII JE ebubl, P 9130 


uczy wszystkich jak zdobywać i kochać 
należy mężczyzn w szampańskiej farsie 


Ekspiresie” 


od godziny 12-ej do 3-ej po 50 gr, i 1 zł. 


kół 4:0 (1:0). 


Wezorajsza 35-cio minutowa dogrywka. 


W. dniu wczorajszym odbyła się na 
boisku WKS-u 35-10 minutowa dogryw- 
ka, przerwanego w niedzielę meczu W. 
K. S. — Sokół. 

Ze względu na to, że dogrywka ta po- 
siadała duże znaczenie dla WKS-u, któ- 
ry w razie przegranej straciłby szanse 
do tytulu mistrza, publiczność mimo 


WKS z miejsca ujął inicjatywę 


w | 


swoje ręce i zdobył dwie ładnie wypra- 


cowane bramki w 4-ej i 7-ej min. przez 
Nikla oraz Klimczaka. 


Sokół od czasu do czasu tylko zagra 
żał bramce WKS-u, lecz trio obronne z 
Kotlickim na czele stało na wysokości 
zadania, Dogrywką kierował p. Stę- 
pień. Łącznie z wynikiem niedzielnym 
rezultat meczu WKS. — Sokół brzmi 
4:0: (110). 
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Ł.K.S. założył protest 
do Zarządu Ligi. 


Jak się dowiadujemy, Ł/K.S. założył 
protest dò Ligi w sprawie terminów. me- 
czów ligowych drużyny Ł.K.S-u, które 
Zarząd Ligi samowolnie narzucił Ł.K. 
S-owi mimo, iż przy ustalaniu kalenda- 
rzyka drugiej rundy Ł.K.S., po, porozu- 
mieniu się z przeciwnikami, ustalił so- 
bie zupełnie inne terminy, Rzeczywiście, 
jeżeli przyjrzeć się kalendarzykoówi dru- 
viej rundy ligowej, to rzuca się w Qczy 
i niedogodność:terminów Ł.K.S-u 


Łódź bez trenera 
pływackiego. 


Jak wiadomo, przydzielił Polski Zw. 
Pływacki dla Łodzi trenera pływackiego, 
p. Rittermana, który bawił w Łodzi bar- 
dzo krótko i opuścił Łódź, zawiadamia- 
iac, że niedługo powróci. Tymczasem 
upłynęło już sporo czasu,— w poszcze- 
gólnych klubach sportowych powstały 
sekcie pływackie i łódzki Zw. Pływacki 
daremnie oczekuje trenera. Nie pomaga- 
ią ciągłe listy, wysyłane do Polsk. Zw. 
Pływackiego, który na wszystko jest 
głuchy. 


Jeszcze jeden obóz 
dla lekkoatletów polskich. 


Na dzień 13 1/14 września zakontrak- 
towany został międzypaństwowy mecz 
lekkoatletyczny Polska — Czechosło- 
wacja, który odbędzie się w Brnie. 

W związku z tym meczem Polski 
Związek Lekkoatletyczny postanowił 
urządzić obóz lekkoatletyczny dla czo- 
lowych lekkoatletów, by należycię przy- 
gotować naszych reprezentantów, gdyż 
jak wiadomo, czeski sport lekkoatletycz- 

dny uczynił ostatnio znaczne postępy. 


W pierszwych 
10-ciu latach 


"Winna każda matka dziecko swe myći ką- 
pać tylko za użyciem czystego łagodnego 


NIVEA 


MYDŁA 
DLA DZIECI 


Dziecko będzie jej za to wdzięczne, gdyż 
zaoszczędzi sobie w przyszłości wiele k!o- 
potów o zachowanie dobrej cery. Mydło 
Nivea jest wyrabiane według przepisów 
lekarskich specjalnie dla wrażliwej skóry 


5 omaszów-Jliazowiecki. | 


dziecka. 
Cena: ZŁ. 1.50 


jednakże sudra. Należy 


(Telefonem od własnego korespondenta). 


POPRAWA W PRZEMYŚLE 

Sezon zimowy w tutejszym przemy- 
śle włókienniczym zapowiada się na ra- 
zie nieźle. W niektórych fabrykach pra- 
cuje się na dwie zmiany, a w związku z 
tem uzyskało znów pracę wielu robotni- 
ków. 

Ogółem przyjęto ostatnio w tutej- 
szych fabrykach 119 robotników, a zwol 
niono 9-ciu. Liczba zarejestrowanych 
bezrobotnych wynosi 3502, w czem 2229 
mężczyzn i 1273 kobiety. Faktyczna 
ilość bezrobotnych iest jednak większa 
i dochodzi podobno do 3850. Trudno jesz 
czę na tej zasadzie stawiać jakiewolwiek 
horoskopy na przyszłość, ale zawsze to 
objaw dodatni. 


SZKOŁA ZAWODOWA. 

Na uznanie zasługuje fakt uruchomie 
ma w bieżącym roku szkolnym przez 
władze miejskie Publicznej szkoły zawo 
dowej dokształcającej dla uczni, pracu- 
jących w przemyśle i handlu. Wszyscy 
uczniowie tej galęzi życia gospodarcze- 
go obowiązani są uczęszczać do wieczo- 
rowej szkoły, która udzieli im niezbę- 
dnych wiadomości z różnych dziedzin 
wiedzy. Zapisy rozpoczynają się 29 b. m. 
ftrwać będą do 1 września D, r. w gma- 
chu szkoły powszechnej Nr. 1, przy ul. 
Prez, Mościckiego Nr. 3. 

Do szkoły przyjmowani będą ucznio- 
wie ze świadectwami z ukończenia: 


Czterech oddz. szkoly powszechnej—| (£zuyźeejgcie 


na kurs wstępny, niższy, 
Pięciu oddz. szkoly powsz, — na 
kurs wstęphy WYŻSZY, „7 
Sześciu oddz. szkoły: powsz. 
kurs pierwszy i 


I ia 


Siedmiu oddz. szkoły powsz. — na 
kurs drugi. 

Uczniowie, którzy nie zgłoszą się w 
terminie, wyznaczonym przez Radę 
Nadzorczą szkoły, przyjmowani później 
nie będą. 

„KONKURENCJA“ 

Właściciel piekarni przy ulicy Spal- 
skiej 2, otrzymawszy większe zamówie- 
pie na pieczywo, uznał za stosowne po- 
większyć personel pracowników. W od- 
powiedzi na to niejaki Bienko Edward, 
razem z kilku towarzyszami wtargnęli 
do piekarni i terorem chcieli wymusić 
na pracownikach przerwanie pracy. Cze 
góż się nie robi dla „konkurencii“ i za- 
robku! Sprawą zajęła się policja. 
50006060000000000000000000000060 


Lo fo jest TOGAD? 


Tabletki — Togal są skutecznym środkiem prze. 
ciwko reumatyzmowi, podeśrze, grypie, bólom 
nerwowym i bólom głowy, migrenie i przezię- 
bieniom. Nie wyrządzujcie sobie szkody, uży- 
wając innych małowartościowych środków, We- 
dług rejentalnego poświadczenia przeszło 6,000 
lekarzy wyraziło swoje uznanie dla skutecz 
ności działania Togalu./Nabyć można we wszyst- 
kich aptekach, Nr. rejestr, 1364, Cena Zł, 2. 


OaE E TE TAAR 


„EXPRESS WIECZORNY” 


Potone eie Daaa a STTS 


Swoboda! Powietrze! Słońce! í do tego 


~ “KREM NIVEA | 


Daje to zdrową, opalong cerę. Również przy zachmurzonem 
niebie, gdyż wiatr i powietrze nadają także skórze bronzowy 
ton. Przed wystawieniem na działanie słońca skóra musi być 


uprzednio dobrze wetrzeć Krem Nivea! 


 Przeciwdziała się w ten sposób bolesnemu spaleniu skóry. 
Krem Nivea jest jedynym kremem, który zawiera euceryt i na 
tem właśnie polega jego działanie. 
Padełka po zł, 0.40 do 2.60 | Tubki cynowe po sł. 1.33 i 2.25 
Wyrób krajowy firmy PEBECO, sp. z o. odp. w Katowicach 


(Telefonem od naszego koresp.). 


BUDOWA GMACHU SEMINARJUM. 


Dzięki energicznym zabiegom Komi- 
tetu Budowy Seminarium Nauczycielskie 
go w Pabjanicach Bank Gospodarstwa 
Krajowego w Łodzi przyznał komitetowi 
większą pożyczkę, która pozwoli na do- 
prowadzenie budynku pod dach jeszcze 
w roku bieżącym. 

Celem zdobycia funduszów postano- 
wiono zorganizować sprzedaż cegiełek 
pamiątkowych z wyrytymi nazwiskiem. 
fundatora. W tym celu komitet zwrócił 
się do wszystkich miejscowych stowa- 


rzyszeń oraz wybitniejszych iednostek z Į 


odezwą o zamawianie ceziełek. których 
cenę oznaczono na 20 zł. 

Zamiarem komitetu jest wprowadze- 
nie uczelni do nowego gmachu iuż w na- 
stępnym roku. 


NOWE DZIEŁO O PABIANICACH. 


Staraniem i nakładem pabianickiego 
oddziału Polskiego Towarzystwa Krajo- 
znawczego Touring-Klubu drukuie się w 
Pabianicach nowe dzieło zasłużonego hi- 
storyka, rodem z Pabianic, p. Maksymi- 
liana Barucha, który na czas druku przy 
bywa specjalnie do Pabianic z Nicei, 
gdzie od szeregu lat mieszka. 

Nowe dzieło będzie dodatkowym to- 
mem do Monografii Pabianic tegoż auto- 
ra; zawierać będzie szereg nowych a 
cennych materiałów z historii miasta Pa- 
bianic. 

Między innemi mówić bedzie o daw- 
nym a dziś zapomnianym herbie miasta. 
o zamku pabjanickim jako warowni, o 


budowniczym zamku pabianickiego i tp. 

Materiały do dzieła zebrał p. Baruch 
w czasie półrocznego pobytu w Krako- 
wie'w ubiegłym roku, co można było u- 
skutecznić dzięki specjalnemu zasiłkowi 
magistratu pabjanickiego i staraniom Po 
skiego Towarzystwa Krajoznawczego 
Touring-Klubu. 

Nowe dzieło liczyć będzie około 200 
stron i stanowić będzie cenny przyczy- 
nek do dziejów miast województwa łódz 
kiego. 


 LUBIEŻNY STARZEC. 


Przy ul, Fabrycznej 14 zamieszkiwał 
niejaki Wojtyniak Kacper, lat 62. 

Starzec znany był w okolicy iako 
człowiek o niezwykle rozwinietych zain 
teresowaniach erotycznych. ` 


(Od pewnego czasu zauważono, Że 
starzec przywabiał do siebie dwunasto- 
letnią dziewczynkę z sąsiedniego domu. 
Dawał jej cukierki i nieraz zamykał sie 
z nią w mieszkaniu. To zwróciło uwage 
sąsiadów, którzy poczęli wvbytywać 
dziewczynkę, co porabia ona sam na sam 
ze starym człowiekiem. Opowiadanie 
dziewczynki było wstrząsajace: oto dzie 
wczynka przyznała się zaufanvm 0S0- 
bom, że starzec od dłuższego czasu u- 
trzymywał z nią stosunki płciowe. 

O powyższem doniesiono natych- 
miast policji, która w dniu wczorajszym 
aresztowała zwyrodniałego Woityniaka 
ipo wstępnym przesłuchaniu odesłano 
go do dvspozycii sędziego śledczego W 
Łodzi. 
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Dziś Symforjana 

Jutro Fil'pa 

Wschód słońca 4,30 

Zachód słońca 18,49 
PIĄTEK Wschód księżyca 01,36 


Zachód księżyca 18,59 
Długość dnia 9,18 
Ubyłodnia 3 38 
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Zjazd właścicieli 
faksówek 


odbędzie się wWarszawie d. 30b.m, 


W dniach 31 sierpnia i 1 września 
odbędzie się w Warszawie ogólnopolski 
kongres właścicieli dorożek samochodo- 
wych. 

W zjeźdze wezmą udział przedstawi- 
ciele związków wszystkich miast. a z Ło 
dzi wyjeżdża również liczna delegacja 
związku właścicieli taksówek. 

Na zjeździe omawiana bedzie sprawa 
ujednostajnienia typu taksówek. ujedno- 
stajnienia taryfy we wszystkich mia- 
stach, sprawa umundurowania szoferów 
taksówek, unormowania warunków pra- 
cy i płacy kierowców, wreszcie sprawy 


podatkowe i wewnętrzno-administracyj- 
ne. (b). 


Nie jechać do Argeniyny. 


Jest tam gorzej, niż u nas. 


Urząd emigracyjny nadesłał do łódz- 
kiego P. U. P.P. ostrzeżenie w sprawie 
emigrowania do Argentyny. 


Urząd stwierdza, że sytuacja na ryn-. 


ku pracy w Argentynie jest obecnie 
wprost rozpaczliwa, wskutek nieurodza- 
jów i ciężkiego przesilenia gospodarcze- 
go. $ 17% e W Fy a © U N 
Urząd ostrzega przed wyjazdem dó 
tego kraju osoby, które“ nie posiadają 
tam krewnych lub zapewnionezo miej- 
sca pracy. (b). 


Ruble „dumskię” 
100 rubli=36 złotych. 


Przejściowe i zdepresionowane pa- 
piery walutowe z okresu wielkiej wojny 
I rewolucji rosyjskiej spoczywają prze 
ważnie u nas oddawna w szufladach 
biurek i kuferkach. 

Nie wierzy się już, by jakieś tam 
nieistniejące ruble, czy marki mogły 
posiadać jakąkolwiek wartość. Trzyma 
się je jednak, bo a nuż, kiedyś, coś... 

Do rzędu takich walut należą i ru- 
ble „dumskie*, które obecnie doczeka- 
ły się pierwszego wyroku sądowego. 
Jeden z adwokatów wystąpił do wy- 
działu cywilnego sądu okręgowego o 
przerachowanie pożyczki w  rublach 
dumskich. 

Sąd przerachował ten dług, wyno- 
szący 50 tysięcy rubli „dumskich* na 
18 tysięcy złotych, zasądzając tę należ 
ność od dłużnika. 

Jest to pierwszy wyrok, dotyczący 
dumskich rubli i będzie prawdopodobnie 
precedensem do innych tego rodzaju 
spraw. 

Sąd oparł się nie na ustawie o prze 
rachowaniu, lecz na zasadzie słuszno- 
ści. (d). 


Dąpżunry aptekc. 


Dziś w nocy dyżurują apteki: L. Pawłowskie- 

go: Piotrkowska 307; S. Hamburga, Główna 50; 

. Głuchowskiego, Narutowicza 6; J, Sitkiewi= 

cza, Kopernika 26: A, Charemzy, Pomorska 10; 
A. Potasza, Plac Kościelny 10. 


CT ET E TZ 
S. Belchatomwski 


Eksport i import 


załatwia we Wiedniu wszystkie 
sprawy zlecone, 


WIEN, IX. 
Kinderspitalgasse 1 


Tełefon: A+25-600, 


` 
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—wVIII NAchubito 
CWIARTOWANE ZWŁOKIw WORKU 


znaleźli robotnicy w rowie, w pobliżu toru kolejowego. 


1930 22 


Str. 5 


Niemyjaśniona zagadka tragicznego baśażu. 


Jak już doniósł wczorajszy „Ex- 
press“, robotnicy kolejowi znaleźli 
wczoraj na Pelcowiźnie (przedmieściu 


warku 
wizną. 
W okresie niedawnych deszczów ka 


Różopol, graniczącego œ Pelco- 


Warszawy) w rowie worek, który za-|łuża ta była o tyle głęboka, że 


wierał poćwiartowane zwłoki mężczyz- 
ny. 

Na miejsce wezwano natychmiast 
przedstawicieli urzędu śledczego, leka- 
rza sądowego i prokuratora. 

Znalezienie poćwiartowanego ciała 
mężczyzny postawiło na nogi całą po- 
licję śledczą, która nie szczędzi wysił- 
ków, by 

wykryć sprawcę ohydnego czynu. 

Zgóry zaznaczyć należy, że będzie 
to trudna sprawa, bowiem ze stanu po- 
ćwiartowanych zwłok wnioskować 
można, iż 

zbrodnię tę popełniono conajmniej 
przed dwoma tygodniami. 

Ciało dotknięte już jest w znacznym 
stopniu rozkładem, co może utrudnić 
ustalenie tożsamości denata. 


MIEJSCE ZNALEZIENIA ZWŁOK. 
Ciało tajemniczego denata leżało w 
głębokiej kałuży wody na terenie fol- 


—— 


Dzielnica polska w Bierlinie 
TEN 


Kadencja władz 


Związek miast polskich przygotowu- 
je obecnie niezwykle domiosły memoriał 
do rządu w sprawie trwania kadencji 
rad miejskich. Memoriał ten posiadać 
będzie niezwykle doniosłe znaczenie dla 
gospodarki wszystkich miast. 


Obecnie kadencja rady miejskiej i 
magistratu trwa, jak wiadomo, trzy la- 
ta. Zdaniem związku miast okres ten 
jest stanowczo zbyt krótki, by móc prze 
prowadzić jakiekolwiek poważniejsze 
plany. Związek miast wskazuje na kon- 
kretny przykład, że żadne miasto w 
Polsce nie zdołało, z najrozmaitszych 
powodów, przeprowadzić w okresie 
trwania jednej kadencji jakiegoś więk- 
szego zamierzenia, lecz tylko rzeczy 
drobne. 


Tymczasem, po trzech latach, wła- 
dzę w samorządzie obejmują zupełnie 
inni ludzie, przeważnie należący do in- 
nego ugrupowania, posiadający odmien- 
ny punkt widzenia na gospodarkę- mia- 
sta i w większości wypadków, nie 
chcący czy nie mogący kontynuować 
pracy swych poprzedników. W ten spo- 
sób kolosalny wysiłek przepada, a wła- 
dze miejskie, nauczone doświadczeniem 
nie starają się przedsięwziąć żadnych 
większych i poważniejszych planów. 


Wobec powyższego związek miast 
wysuwa następującą propozycję: 


Rada miejska wybierana byłaby na 
6 lat. Na sześć lat również wybierany 


byłby prezydent miasta. Natomiast wi-Jf 


ceprezydenci i ławnicy urzędowaliby 
krócej. W tym wypadku zastosowany 
byłby system losowania eliminacyjnego, 


strasznego pakunku nie było z niej 
widać. 
Obecnie, kiedy część wody już wsiąkła, 
część zaś wyparowała, ukryty w niej 
pakunek stał się widoczny. 

Kałuża ta położona jest w odległości 
mniej więcej 400 metrów od toru kole- 
jowego, 500 metrów od zabudowań fol- 
warcznych i 600 metrów od lokalu 18 
komisariatu, czyli wprost domu Nr. 48 
przy ulicy Toruńskiej. 


KIM BYŁ ZAMORDOWANY. 


Dokładne oględziny zwłok dają 
wszelkie powody do przypuszczeń, że 
zamordowany należał do siery robot- 

niczej, 
Wskazują na to charakterystyczne zgru 
bienia skóry na dłoniach, jak u ludzi pra 
cujących fizycznie. 

Ciało znaleziono bez ubrania, 

tylko w bieliźnie, 


t. zw. Grenadierstrasse. 


Chcą rządzić dłużej. 


samorządowych 


ma trwać 6 lat. 


t. zn. że co rok trzecia część zarządu 
miasta byłaby obsadzona przez ludzi 
nowych. W ten sposób w sprawach 
najważniejszych zachowana byłaby cią 
głość pracy. Jest to dostateczny termin 
dla przeprowadzenia wielkich planów 
samorządowych. 

W memorjale swym związek miast 
zaproponuje, by projekt ten został załą 
czony do projektu ustawy samorządo- 
wci, spoczywającej obecnie w FF 

i). 


Dźwiękowy 
Teatr 
Świetlny 


M ZŁO ORSAY 
U PASA 


| Ea 
b CASINO” 


Dziś i dni następnych! 


, Wznowienie potężnego dramatu arcydzieła gry i reżyserji p. ts 


KOCHANKOWIE 


(Skórzana Maska) 


W rolach głównych wyśniona para kochanków 


Vilma Banky i Ronald Colman. 


Początek seansòw o godz. 4.30, 6, 8; 10. 
Ceny miejsc na l-szy seans od 1 zł, do 2 zł, 


całej i porządnej oraz w świeżych skar- 
petkach czarnych z bialemi strzałkami. 
Dowodzić mogłoby to, że denat w 
chwili zamordowania ubrany był od- 
świętnie, czyli, że zbrodni dokonano 
w dzień świąteczny, 
lub też ofiara była na iakiejś 
czy wizycie. 


ZABITY, A POTEM POĆWIARTO 
WANY. 


Bezpośrednim powodem śmierci de- 
nata było 
potężne uderzenie tępem narzędziem 
w lewą skroń, 
na której widnieje wielka czarna plama 
od podskórnego wylewu krwi. 
Dokonawszy krwawego Czynu, za- 
bójca ponadcinał ciało w pachwinach 
oraz przeciął głęboko szyję. co pozwo- 
lito zrobić z ciała niewielki stosunkowo 
pakunek. 


TAJEMNICZY BAGAZ. 


Znaleziona przez karbowego folwar- 
ku Różopol paczka, miała wygląd nor- 
malnego bagażu kolejoweyo. 

Zwłoki były silnie skrępowane sznur 
kiem roletowym, zawinięte w serwetę 
ceratową, włożone w worek, ostatecz- 
nie zapakowane w koc i dokładnię ob- 
wiązane sznurkiem. 

Paczka taka mogła być przewieziona 
w wagonie pasażerskim bez zwrócenia 
czyjeikolwiek uwagi. 


SKĄD SIĘ WZIĄŁ STRASZNY 
PAKUNEK? 


Okoliczności, w jakich ciało niezna- 
nego nieszczęśnika znalazło się w tem 
właśnie miejscu, ustalić dotychczas nie 
zdołano. 

Istnieje domniemanie, iż 


zbrodniarz wyrzucił jez pociągu, 
s 


zabawie, 


poczem wysiadłszy na stacji Praga, 
wrócił i zaniósł zwłoki w pole; /gdzie 
wrzucił je do kałuży. 


Nie jest wykluczone również, że 
zbrodni dokonano gdzieś w pobliżu i 
ciało przydźwigano na miejsce. Teren 
przecięty jest rowami, co uniemożliwi- 
toby przywiezienie tragicznego pa- 
kunku. 
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Młodzi małżonkowie 
poturbowani przez krewnych 


Wczoraj rano wynikła krwawa bójka po 
między małżonkami Chaimem i Bejlą 
Erlichami, a ich krewnymi wspólnie z ni 
mi zamieszkałymi przy ulicy Aleksan- 
drowskiej 27. 

Erlichowie zostali przez nich dotkli- 
wie poturbowani. Zawezwane pogoto- 
wie udzieliło im pomocy lekarskiej. 

Policja zajęła się wojowniczemi kre- 
wiymi. 


Nadprogram dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe. 


na pozostałe zł 1. 2 i 3. 


TEATR MIEJSKI — Trupa Wileńską 
Dziś, w piątek, premiera „Golem“. 

Jutro. w sobotę trzy przedstawienia: 

o godz, 12-ej w poł, „Kidusz Haszem*; 

o godz, 4-ej po poł, „To, co najważniejsze; 
o godz. 9-ej wieczorem „Golem*. 


MARJUSZ MASZYŃSKI W ŁODZI, 


W nadchodzącą niedzielę dnia 24-go b. m, 
przyjeżdża do Łodzi znany i ceniony artysta 
Teatru Ga Marjusz Maszyński, który wy. 
stąpi w sali Filharmonji o godzinie 6 wieczorem 
z jedynym wieczorem humoru artystycznego p, t. 
maA także żeby się uśmiać”** A 

Wieczory artystyczne Maszyńskiego cieszy- 
ły się w Warszawie niebywałem powodzeniem, 
gdyż znakomity ten artysta w niezmiernej skali 
swego talentu recytatorskiego, odtwarzając naj- 
cenniejsze utwory literatury polskiej, porywa 1 
wstrząsa uwagę widza w sposób niedający się 
opisać, 

Bilety do nabycia w kasie Filharmonii 


TEATR REWJI „DOBRY WIECZÓR 


Rewja p. t. „Serce Łodzi“ stała się sensacją 
dnia w Łodzi, Liczne rzesze  najwybredniejszej 
łódzkiej publiczności, darzą wykonawców z pp. 
Sawicką, Reńska, Zielińską, Brzozowską Ma- 
czyńską i Janeckim oraz świetnym duetem ła- 
necznym  Wierzyńskich na czele, niemilknącą 
kaskadą długotrwałych braw, 

Dziś dwa przedstawienia: początek o godzi- 
nie 7.30 i 9.30, 

Przedsprzedaż biletów odbywa się w biurze 
„Reklama Polska", ul Piotrkowska Nr. 101, te- 
lefon 126-89, codzienie od godz, 11 rano do 4,ej 
po południu. — Komunikacja tramwajowa za- 
pewniona, 


w 
RADIO 


PIĄTEK, dnia 22 sierpnia 1930 rokr. 


11.58 —,12.05 Sygnał czasu z W-wy i hejnat 
" Wieży” Mariackiej w Krakowie. 12.05'— 15.15 
"zyka z plyt gramofonowych. Gramofon i płyr 
„a dirmy A Klingbeil, Łódź, Piotrkawska 160, 
415— 13.20 Odczytanie programu dziennego T 
pertuar teatrów i kin. 13.20 — 16.15 Przerwa. 
115 — 16.30 Komunikat Głównego Związku 
(tr. z W-wy). 16.30 — 17.10 
uzyka z płyt gramofonowych (tr. z W-wy). 
110 — 17.25 Komunikat Polskiego Związku 
rótkofalowców (tr. z W-wy). 17.35 — 18.00 
Iczyt p. t. „Technika na usługach biuralisty 
"gł. inż. E. Porębski (tr. z W-wy). 18.00—19.00 
imcert Orkiestry Mandolinistów pod dyr. A. 
czegłowa. 1) G. Bizet: Wstęp do 4 aktu i 
ja toreadora z op, „Carmen*, 2) E, Newin: 
ircyz - intermęzzo, 3) Bakaleinikow: „Smu- 
k'* wale, 4) Niszczyński „Amina”*, serenada 
sipska, 6) A. Rubinstein: „Tereador i Andalusz= 
u, 7) Roamnse cygańskie, 8) Muzyka tanecz= 
na. 19.00 — 19.20 Rozmaitości. 19.20 — 19.35 
*lyty_gramof. z W-wy, 19.35 — 19,50 Komunikat 
„Jaby Przem, Handl, w Łodzi, odczytanie progra 
uu na dzień nast. i komunikaty, 19.50 — 20.00 
somunikat Szkolny P. A. T, i sygnał czasu z 
W-wy. 20.00 — 20,15 Prasowy dziennik radjowy 
(tr. z W-wy). 20.15 — 22.00 Koncert symfonicz* 
üy z Doliny Szwaicarskiej, Wykonawcy Ork. 
Filharm. i solista. 1) Fr. Smetana: Poemat sym- 
oniczny „Wołtawa'. 2) Solista. 3) C. Goldmark: 
„vmfonja „Wesele wiejskie*, 22,00 — 22.15 Fel 
ton p t. „Baikał* — wygl. p. Jan Cios (tr. z 
v-wy) 22.15 Komunikaty: meteor. polic, sport. 
24.00 — 24.00 Koncert z płyt gramofonowych, 


raży Pożarnej 


SOBOTA, dnia 23 sierpnia 1930 roku. 

11.58 — 12.05 Sygnał czasu z Warsz, i hejnał 

. Wieży Marjackij w Krakowie. 12.05 — 13,15 
Muzyka z plyt gramofonowych., Gramofon i pty- 
ly z f. A. Klingbeil, Łódź, Piotrkowska 160. 13.15 
— 18.20 Odczytanie programu dziennego i re- 
pertuar teatrów i kin, 13,20 — 16. rzerwa. 
16.15 — 16.20 Wiadomości Tow. Kooperatystów 
(transmisja z Warszawy). 16,20 — 17.10 Muzyka 
» płyt gramofonowych (tr. z W-wy). 17,10—17.25 
(Kącik artystyczny L, S. G. (tr. z W-wy). 17.35— 
15.00 Skrzynka pocztowa — korespondencję bie- 
żącą omówi dr. Marian Stępowski (tr. z W-wy) 
18.00 — 19.00 Transmisia z Krakowa. Program 
dla dzieci. (18.00 — Wichurek żeglarzem Br.-Dą 
browskiego, 18.30 Koncert) 19.00 — 19.20 Roz- 
maitości. 19.20 — 19.30 Płyty gramof. (tr. z 
V-wy). 19.30 — 19.45 Felieton p. t. „Kom-Tur*, 
wygł. p. Zdzisław Marynowski (tr. z. W-wy). 
19.45 — 19,50 Komunikat Izby Przem. Handl. w 
rodzi i odczytanie programu na dzień następny. 
'9,50 — 20.00 Komunikat szkolny P. A, T., oraz 
vgnał czasu z W-wy. 20.00 — 20.15 Prasowy 
ziennik radiowy (tr. z W-wy). 20.15 — 22.00 
Koncert popularny z Doliny Szwajc. Wykonaw- 
y Orkiestra Filharmonii Warsz. i solista, 1) 
Strauss: Marsz egipski, 2) P. Lincke: Wenus na 
wmi — walc. 3) Nicolai: Wesołe kumoszki — 
rwert. 4) Saint - Saens: Fantazja na tem. z op. 
Samson i Dalila". 5) Solista. 6) Rimskip-Korsa- 
kow: Kaprys hiszpański, 7) Solista. 8) A. Rubin- 
stein: Caprice — walc, 9) R. Wagner: Marsz z 
op.  Tannhauzer. 22.00 — 22,15 Felieton p. t 
Piękne nasze niwy, siola — wygłosi p. red. Jan 
Stan, Mar. 2215 — 24.00 Komunikaty: meteor. | 


polic., sport, oraz muzyka taneczna z dancingu 
i rest, Polonia-Palace — Hote) w Warsz i 


CL 


22.VIII 
b. p. ANNA 
zasnęła w Bogu 


dzinie -ej po poł. 


W żadnem mieście na terenie woje- 
wództwa łódzkiego nie aresztowano tyle 
„iabrykantek aniołków“, ile w Zgierzu. 

W miasteczku tem władze co pewien 
czas wykrywają nową aferę i dokonują 
masowych aresztowań. 

Jak stwierdzono bowiem, rozmaite 
znachorki i pokątre, nie posiadające żad- 
nych dyplomów, akuszerki, obrały sobie 
Zgierz za swą.główną siedzibę i tu przyj- 
mują pacjentki, które zjeżdżają do nich 
z calej prowincji, a nawet i z Łodzi, 

Władze, posiadając o powyższem 
dokładne informacje, stale mają na oku 
niewiasty, podejrzane o dokonywanie 
miedozwolonych operacji i innych zabie- 
gów chirurgicznych i przy każdej okazji 
gdy tylko mogą, demaskują ich działal- 
ność. 
Wdniu wczorajszym wykryto novą 
aferę. 

Dọ miejscowego szpitala przywiezio- 
no niejaką Franciszkę Michalską, u któ- 
rej lekarze stwierdzili 

zakażenie krwi, 


Obecnie bawi w Berlinie zespół polskich 


cje cieszą się niebywałem wzięciem publiczności 


urzędniczka magistratu m. Łodzi 
dnia 21 sierpnia b. r. 


Pogrzeb. z domu. przedpogrzebowego ..na. cmentarzu ży- 
dowskim odbędzie się w niedzielę, dnia 24 sierpnia b. r. o go- 


„ O;bolesnej tej stracie zawiadamia najbliższa 


Policja aresztowała akuszerkę 


za dokonywanie niedozwolonych operacyj. 


CZAPKÓWNA 


RODZINA. 


Chora, po odzyskaniu przytomności, 
oświadczyła, iż poddała się operacji gi- 
nekologicznej, której dokonała akuszer- 
ka Anna Wróblewska, zamieszkała w 
Zgierzu przy ul. Piątkowskiej Nr. 21. 

Okazało się, iż Wróblewska miała już 
wiele podobnych ofiar na sumieniu. 
Wszystkie pacjentki, które przeważnie 


przyjeżdżały do niej z prowincji, pod- 


dawały się operacji w jej mieszkaniu, 
Skutki zabiegów tej akuszerki prze- 


ważnie były jaknajgorsze, lecz mimo to, 


nie wpływały one na zmniejszenie jej 
praktyki. 

Wróblewska zarabiała 
odkładała w banku gotówkę. Obecnie, 
gdy wykryto jej zakonspirowaną klini- 
kę, wpłynęło również oskarżenie, iż 
akuszerka ta podejmowała się zgładze- 


nia ze świata niemowląt, których matki 


chciały się pozbyć. 

Władze w tym kierunku prowadzą 
jeszcze śledztwo. — Wróblewska siedzi 
w więzieniu. (d) 


Artyści polscy w 


a m —— 


rlinie. 


artystów baletowych, którego produk- 
berlińskiej. 
ES 


Wysfrzegajmy się trujących grzybów. 


W Łodzi dzień w dzień zdarzają się 


wypadki 


Na targowiskach łódzkich ukazały się 
niezliczone gatunki grzybów. Są między 
nimi grzyby jadalne, ale nierzadko zda- 
rzy się również i grzyb trujący. 

Jest rzeczą bardzo wskazaną, aby tej 
dowolności odnośne władze wreszcie po- 
łożyły kres, ustalając warunki sprzedaży. 
grzybów. 

Większość łódzkich gospodyń słabo 
się orjentuje w przeróżnych gatunkach 
grzybów:i kupuje najczęściej 

to, co widzi na targu, 

Tymczasem, jak mówią znawcy, ma 
rynku obok grzyba prawdziwego t. zw. 
borowika, znajduje się trujący goryczak 
na pierwszy rzut oka zupełnie podobny 
do borowika, rydz, najsmaczniejszy zre- 
sztą grzyb ma pod wzęlędem swego 
wyglądu odpowiednika w trującej weł- 
niance i t. d. 

Ludzie na wsi rozróżniają grzyb ja- 
dalny od trującego w sposób bardzo pro- 
sty: 


Łamią grzyb i liżą językiem jego 


zatrucia. ! 


miąższ. Jeżeli grzyb szczypie język, to 
jest trujący i naodwrót, jeśli ma smak 
łagodny — należy do jadalnych. 

Sposób ten może jednak zawieść | 
zresztą w mieście przez nikogo nie jest 
stosowany. 

W Łodzi kupuje się grzyby „na wia- 
rę', to też nic dziwnego, że obecnie kro- 
niki pogotowia dzień w dzień notują wy* 
padki zatrucia, 

Objawy. zatrucia występują zazwy= 
czaj w kilka do kilkunastu godzin po 
spożyciu trujących grzybów. Należy 
wówczas rozpocząć ratunek od przepłu- 
kania żolądka, środków przeczyszczają- 
cych, moczopędnych i podniecających, 
co zazwyczaj stosują lekarze. 

Ze względu na to, iż zdarzały się już 
wypadki śmiertelne ' skutkiem spożycia 
trujących grzybów, władzom nie w 
lekceważyć tej sprawy, 

"Należy jaknaiszybciej zorganizować 
kontrole sanitarno-lekarską na targowi- 
skach, któraby zapobiegła zatruciom! 


doskonale i 


MARATON 
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Skrzyka do listów. 


W związku z artykułem „Dziwna mo- 
ralność'* umieszczonym w numerze 26 
„Łodzian... z dnia 21. VI. 1930 r. oraz 
wiadomością podaną w ulotkach wybor- 
czych listy nr. 5 do rady miejskiej w Zd. 
Woli, zarząd powiatowej kasv chorych 
w Zduńskiej Woli stojąc na straży inte- 
resów i honoru tej instytucji, na padsta- 
wie jednog'ośnie podjętej uchwały — po 
daje do pu*licznej wiadomości co nastę- 
puje: 

1) Ni.. 'awdą jest, jakoby kierownik 
apteki kasowej mag. p. Tarnowski Ro- 
muald pobierał zapłatę za 42 godz, ty- 
dzień pracy, a pracował tylko 9 godzin; 
natomiast jest prawdą, że pracował i pra 
cuje 42 godz. — w godzinach wvznaczo- 
nych „au przez władze Kasy i za te prze- 
pracowane godziny zapłatę pobierał i po- 
biera, 

2) Nieprawdą jest, jakobv obecny 
przewodniczący zarządu p. Klimczak Ja- 
kób, pobierał za swoje czynności w Ka- 
sie Chorych stałą pensię w wvsokości 
60 zł. miesięcznie; natomiast iest praw- 
dą, że taką pensję pobierał dawny prze- 
wodniczący zarządu p. Szmidt Włady- 
sł.. 7 — czołowy kandydat listv nr. 5. 

Wszystkie te dane stwierdza księgo- 
wość kasy, insynuacje zaś rzucają jaskra 
we światło na robotę grup politycznych, 
które w walce z przeciwnikiem nie wa- 
hają się działać na szkodę instytucji. 

Dyrektor (—) Raczka. 
Przewodn. Zarządu (—) J. Klimczak. 
Przew. Kom. Rew. (—) S. Walfisz. 


Z żałobnej karty. 


Anna Czapkówna. 


Nagła śmierć wyrwała z szeregów 
walczących o rozwój oświatv wśród 
mas pracujących m. Łodzi wieloletnią 
czł. zarządu Tow. Krzewienia Oświaty. 
Annę Czapkównę. 

Zmarła.przez szereg lat niestrudzenie 
rącowała ra polu.oświatowem. poświę- 
kz sydjwalny, cząs umiłowanej przez 
się sprąwie. : Ne 
Dzięki prawości charakteru swego i 
.owoćnej pracy społecznej na obranem po 
lu, pozostawi Ona niezatarte wsbomnie- 
nie wśród osób bliskich sprawie oświa- 
ty ludowej. 

Część Jej pamięci! 


eriet 
ZAKOPANE 


PENSJONAT 


przy ul. SIENKIEWICZA 
tel. 310 I 331. 


Nowo wybudowany dom o 50 po 
kojach został obecnie 


zupełnie wykończony 
i komfortowo urządzony. 


Duże pokoje o 2 i 3 oknach, salon, 
sala dancingowa, 3 halle, czytelnia, 

W pokojach zimna i gorąca woda, 
łazienki, centralne ogrzewanie, 

„MARATONŃ” położony jest w o- 
grodzie, w najlepszej dzielnicy willowej, 
z wystawą na południe i wspaniałym 
widokiem na Tatry. 

Werandy kryte, tarasy i balkony 
` Kuchnia obfita, zdrowa i smaczna, 
na maśle mięsna i Jarska. 


CENY PRZYSTĘPNE. 
Pensjonat prowadzi osobiście 


Holena Jadwiga Grlichówna 


była właścicielka pensjonatów „Mo- 
drzejów", „Ermiłage" i „Carlton“. 


vę 


Dr. med. 


J. POLAK 


Choroby wewnętrzne i Allergiczne 


(astma, pokrzywka, artretyzm, reumatyzm) 
ul. 6-g0 Sierpnia 22 ‘or: 


I piętro 


olno tel. 164.21.—Przyjmuje od godziny 5 do 7-el 


w niedziele i święta od 10 rano do i2-ej w p 0: 


gów +0, 
RT. 
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Solidarna akcja robotników i przemysłowców 


przeciwko próbom obniżenia płac, ustalonych umową zbiorową. 


Charakterystyczne zjawisko na tle obecnych stosunków w przemyśle. 


Od dłuższego iuż czasu związki zawo- 
dowe robotników - włókniarzy skarżą 
się na niektóre zakłady przemysłowe, 
oraz na zmuszanie robotników do pracy 
ponad 8 godzin dziennie. 

Po licznych konferencjach w tej spra- 
wie, związki zawodowe postanowiły wy 
stosować do przemysłowców memoriał, 
prosząc ich o uregulowanie powyższej 
sprawy, mającej kolosalne znaczenie dla 
ogółu robotników. I w odpowiedzi zwią- 
zek przemysłu włókienniczego w P. P. 
w ubiegłym tygodniu ogłosił enuncjacię, 
w której oświadczył, że nie tylko nie za- 
mierza obniżać płac, lecz przeciwnie, 
BĘDZIE SIĘ  PRZECIWSTAWIAŁ 
WSZELKIM TEGO RODZAJU PRÓ- 
BOM, WPROWADZAJĄCYCH CHAOS 

NA RYNKU PRACY. 
Wielki związek zaznaczył, że nie ne- 
guje, iż ze strony niezrzeszonych firm, 


zwłaszcza średniego i drobnego przemy- 
słu przejawiają się dążenia do obniżenia 
płac i dlatego zwrócił się sam do rządu, 
aby wpłynął na uporządkowanie rynku 
pracy, a tem samem przyczynił się do 
zwalczania nielojalnej konkurencji. 


W dniu wczorajszym w związku włók 
niarzy „Praca“ odbyło się walne zebra- 
nie delegatów fabrycznych, poświęcone 
powyższej sprawie. Zebranie to miało 
wyjątkowy i nienotowany dotąd charak- 
ter. Podniesiono bowiem okoliczność, że 


PO RAZ PIERWSZY ROBOTNICY 

WŁÓKNIARZE POPARCI SĄ W 

SWYCH DĄŻENIACH DO UTRZYMA- 

NIA PŁAC NA DOTYCHCZASOWEJ 

WYSOKOŚCI PRZEZ ZWIĄZEK WIEL 
KIEGO PRZEMYSŁU, 


wbrew dążeniom przedstawicieli mniej- 
szych firm. 


Na tę okoliczność zwrócił właśnie 
uwagę kierownik związku p. Kaźmier- 
czak, w wygłoszonym przez siebie reie- 
racie. Wskazał on, że jest rzeczą wiel- 
kiej wagi, że robotnikom przychodzi z 
pomocą w obronie ich praw wielki zwią- 
zek przemysłu włókienniczego, co jest 
równocześnie rękojmią, że robotnicy bę- 
dą mogli wywalczyć sobie utrzymanie 
dotychczasowych płac. 


W dyskusji, jaka się w następstwie 
wywiązała, delegaci fabryczni wskazali 
że deklaracja wielkiego przemysłu, któ- 
ry pragnie utrzymać porządek na rynku 
pracy doda bodźca robotnikom do walki 
o swe zarobki. I w konkluzji postanowio= 
no wysłać do ministerstwa pracy spe- 
cjalny memoriał, w którym 


WYSZCZEGÓLNIONE BĘDĄ WSZYST 
KIE FABRYKI, NIESTOSUJĄCE SIĘ | mysłowo-handlowych. 


DO UMOWY ZBIOROWEJ I USTAW 
SOCJALNYCH, 


Po omówieniu powyższej sprawy, za 
jęto się projektem związku izb przemy- 
słowo-handlowych. co do podniesienia 
komornego do 172 procent i zużycia tej 
nadwyżki na cele budowlane. Delegaci 
fabryczni postanowili energicznie zapro- 
testować przeciwko temu projektowi, al- 
bowiem klasa pracująca, stanowiąca 
przeważającą większość, nie jest w moż- 
ności płacić komorne nawet w dotych- 
czasowej wysokości, a tembardziej nie 
będzie mogła płacić jeszcze większych 
ciężarów. 


W sprawie powyższej postanowiono 
zwrócić się do wojewody Jaszczołta, by 
za jego pośrednictwem zgłosić do rządu 
protest przeciwko projektowi izb prze- 


(k). 


rujnowani kupcy—na ulicy! 


W każdej bramie śródmieścia zainstalował się sklepik ruchomy. — 
Handlarze uliczni noszą w kieszeniach cały swój majątek.—Szelki, 


skarpetki, noże, łyżki, 


grzebienie, krawaty, pióra, mydełka etc... etc... 


Gdy wypędzono ich ze sklepów, poszli z koszykiem na ulicę. 


Ogólny kryzys, trwający od wielu 
miesięcy, stworzył w Łodzi specyficzny 
handel uliczny. Ludzie chcą żyć. Wszel- 
kiemi środkami chcą zdobyć kilka gro- 
szy na utrzymanie. Któż może dzś my- 
śleć o lokalu? O związanych z nim wy- 
datkach? Któż może zdobyć sie na wy- 
łożenie bodaj kilkuset złotych na towar? 

I na ulicach poczęły się pojawiać cha 
rakterystyczne postacie handlarzy, któ- 
rzy cały kramik, 
całe swe bogactwo posiadaja w kiesze- 

niach marynarek i spodni. 
którzy cały majątek i towar noszą z so- 
bą w małym koszyku. 


Trzeba żyć! Nie można sie bawić w 
sentymenty. I typ handlarza. którego 
dawniej można było spotkać conajmniej 
w pobliżu rynków w dnie targowe, w po 
bliżu hal, w pewnych określonych punk 
tach miasta, obecnie przeniósł się do 
śródmieścia na główne ulice. 


Wystarczy przespacerować się po 
Piotrkowskiej, od placu Wolności w gó- 
rę. W każdym niemal domu. w każdej 
bramie, co kilka kroków dostrzeżemy 
minjaturowy kramik, który każdej chwi- 
li może być zamknięty. Co kilka kroków 
ujrzymy omadkę. ludzi, przypatrują- 
cych się oryginalnemu handlowi, usły- 
szymy głośne nawoływanie i zachwala- 
mie towaru, połączone bardzo często z 
„fachowemi* wykładami odnośnie spo- 
sobu użycia tego, czy innego przedmio- 


u. 

Wybór kolosalny. A ceny nieprawdo- 
podobnie niskie, mogące skusić niejedne- 
go amatora taniego kupna. Niema bodaj 
rzeęzy, którejby nie proponował uliczny 
handlarz. Jeśli nie znajdziemy. czego szu 
kamy u pierwszego z kolei, z pewnością 
otrzymamy u następnego, o kilka kro- 
ków dalej. Wszystko, cokolwiek zaprag- 
niemy, o czemkolwiek pomyślimy. Po- 
czynając od intymnych części gardero- 
by męskiej, szelek, skarpetek, chuste- 
czek do nosa, łyżek do pantofli. krawa- 
tów, lasek, wiecznych piór. lusterek, 
brzytew, nożyczek i noży, grzebieni, ra- 
mek do fotografji, notesów, papieru li- 
stowego, książek, okładek do paszpor- 


tów, flaszeczek z atramentem. sznuro- 
wadeł, pasty do obuwia, pasty i płynów 
do wywabiania plam, maszynek do czy- 
szczenia noży i brzytew, iednem słowem 
wszystko, cokolwiek możemy potrze- 
bować, znajdziemy 


na ulicy, we wnękach bram, na całej 
długości ulicy Piotrkowskiej, 
Wszystko za parę groszy. 

Najnówsze wynalazki popularyzują 
się przez ten handel uliczny. Do skle- 
pów mało kto przychodzi. Łodzianie nie 
kupują. Ograniczają się we wszvstkiem. 
A tu na ulicy musimy zwrócić uwagę na 
nowe ulepszenia, oferowane przez han- 
dlarza-artystę w swym fachu. 

Trzeba bo istotnie być nielada arty- 
stą, by wzbudzić uwagę przechodniów, 
by zainteresować ich i nakłonić do kup- 
na. Trzeba wysilić cały swój spryt, a w 
pierwszym rzedzie całą swą elokwencię. 
Trzeba przechodnia ogłuszyć potokiem 
słów, trzeba umieć wmówić mu. że nie 
będzie mógł sie obejść bez rzeczy, którą 
tu może otrzymać tylko 


za jedne pięćdziesiąt groszy» 


Ale też rzeczywiście, gdy sie obser- 
wuje typy handlarzy ulicznych na ulicy 
Piotrkowskiej, dziwić się wypada nie- 
kiedy, do jakiego wirtuozowstwa docho- 
dzą ci iudzie, w pogoni za groszowym 
zarobkiem, zarobkiem, który starczyć 
może conajwyżej na kilka kartofli. kawał 
chleba i śledzia na obiad. 

Trudno byłoby rzec, na jakiej podsta- 
wie i na jakich zasadach prawnych od- 
bywa się ten handel. Gdy tylko na hory- 
zoncie ukaże się czapka policianta, prze- 
nośne „sklepy“, momentalnie zostają 
zwiniete, schowane do bramy i sprze- 
dawca z najniewinniejszą miną 

udaje przechodnia. 

oczekujące we wnęce bramy na swego 
znajomego. A gdy mundur znika, znów 
kosz wędruje na ogólny widok i znów 
rozlega się donośny głos zachwalające- 
go swój towar przekupnia.. Informowa- 
liśmy się co do tei sprawy. Cześć krami- 
ków ma istotnie zezwolenia. Ale znacz- 
na część handluje nielegalnie. Aby żyć i 
zarobić! 


Oto zebrała się gromadka ludzi doo- 
koła gardłującego jegomością. Nowy wy 
nalazek. Jak wiązać krawaty, by się ni- 
gdy nie przecierały i zawsze ładnie były 
związane. 

Oboietne, czy na miękki, czy na twar 
dy kołnierzyk. Wiąże się krawat raz na 
zawsze. Tylko 50 groszy, z zapasową 
gumką 70 groszy. Proszę spojrzeć. Każ- 
dy się może nauczyć w dwie minuty. 
Wywraca się kołnierzyk... 

I tak dalej i tak dalej, następuje wy- 
kład. Sprzedawca jest tak elokwentny, 
tak dalece potrafi przekonać każdego o 
skuteczności nowego wynalazku. każde- 
mu dowieść wiele sobie zaoszczędzi na 
kupnie krawatów, że po skończonej prze 
mowie, zewsząd z grupki ludzi wyciąga- 
ją się ręce z półzłotówkami. Handel kwit 
nie. Po kilkunastu minutach. handlarz 
przenosi się ze swym koszem do innej 
bramy. 

O kilka kroków dalej, oryzinalne my- 
dełka do wywabiania plam. Na miejscu 
odbywa się demonstracia. 

— Wystarczy zwilżyć woda. moi pa- 
nowie, posmarować tym mydełkiem, o 
tak, znów zwilżyć wodą i plamy niema,.. 


Istotnie wielka plama znika. Czy na 
tem miejscu w odzieży nie bedzie póź- 
niej dziury — to już rzecz dalsza. Nara- 
zie sprzedawca pokazuje cuda: wywa- 
bia najstarsze tłuste plamy, atrament na 
wet. Nie pozostaje po tem śladu. I gar- 
ściami sypią się do jego czapki 20-gro- 
szówki. 

— Całe mydełko 40 groszy, pół my- 


dełka 20 groszy. Najnowszy amerykań- 


sk wynalazek. Proszę kupować. proszę 
kupować... 

Opodal Placu Wolności. w iednej z 
bram stoi mały stoliczek. Na nim kilka 
arkusików papieru, atrament i kilka piór. 

— Oryginalne zagraniczne stalówki, 
jakich nikt nigdy nie widział. Proszę po- 
patrzeć na sposób użycia. Wkładamy pió 
ro do kałamarza, nie zbyt głęboko, by 
nie nakapać na papier. Już możemy pi- 
sać. Cienko, grubo, zupełnie grubo. Jak 
kto chce i jak kto potrzebunie. Za przy- 
ciśnięciem zgóry pisze cienko. za przy- 


ciśnięciem z dołu pisze grubo, na odwro- 
cie kreśli grube linie, do podkreślania 
służące. Nie łamie się i nie niszczy przez 
cały rok. Proszę popatrzeć. Rzucamy 
pióro na ziemię, stalówka cała. Przyci- 
skamy mocno, jeszcze mocniej, stalówka 
cała. Bez ryzyka po 10 groszy. Tylko 
dziś. Tylko za gotówke. 

I tu przed domem widzimv handlarza 
obładowanego laskami w takim stopniu. 
że trudno sobie wyobrazić, jak może on 
to wszystko utrzymać w dwuch rękach. 
Tam znów oferują wam skarpetki. Nieco 
dalej w dużym koszu leżą sterty ksią- 
żek. Przed dwoma—trzema latv były to 
nowości. Nie zostały wykupione w ca- 
łym, wydanym nakładzie. I obecnie za 
grosze, z pewnością nie pokrywające ce- 
ny wydawniczej, nabyć je można u han- 
dlarza ulicznego. 


Takiego wyboru niema chyba w nal- 
większej czytelni. Poważne ksiażki, bele 
trystyka, kuchenna literatura. Zola obok 
Forela, Balzak i Landon obok „Przygód 
Rokambola*, lub „Tajemnice żołtego po- 
koju“, 

Wzdłuż ulicy Piotrkowskiei rozcłąg- 
nął się barwnym sznurem nieoficjalny 
handel Łodzi. Gdy wypędzono ich ze 
sklepów, gdy zabrano inne źródła docho- 
du łodzianie stworzyli nowy typ kupca- 
handlarza ulicznego. Z każdvm dniem 
jest ich więcej. A są oni wvmownem 
świadectwem panującej w Łodzi sytu- 
acji. Sum, 


MRR RERE 


Lekarz-Dentysta 


Jozef Halpern 


wowrócił 
Piotrkowska Ne 88, telefon 111-52 


TRENKKKANKNNKKNKA 


Nieście pomoc 
najbiedniejszym! 


LSTR. REPUBLIKA 
Łódź, 
22sierpnia 1930 


Problem walutowy w Polsce -iest 
dziedziną, w której od czasu do czasu 0- 
bjawiają się najbardziej niepraktyczne 
pomysły. 

Ostatnio z bardzo poważnej strony 
przewidują podniesienie stopy dyskonto- 
wej Banku Polskiego dla przeciwdzia- 
łania odpływowi dewiz zagranicznych. 

Jak to już niejednokrotnie pisaliśmy, 
proces ten stoi przedewszystkiem w bez 
pośrednim związku z wycofywawiem kre 
dytów przez zagranicę. 

Pod koniec lipca 1929 roku zapas kru- 
szcu i dewiz wynosił 1.073,5 milj. na ko- 
niec grudnia 1929 r. 1.119.1 milj., na ko- 
niec lipca b. r. 925.0 milj. 

W ciągu 7 miesięcy odpłynęło prawie 
200 milionów złotych. Jakiemi środkami 
należy przeciwdziałać temu procesowi 
bardzo niepomyślnemu i niepożąda- 
nemu? 

Każdy krytyk, znający dobrze kulisy 
sprężyn, regulujących dopływ kredytów 
bankowych czy też surowcowych do 
Polski, wie doskonale, iż stopa Banku 
Polskiego odgrywa w tej mierze jaknai- 
mniejszą rolę. Natomiast 2 czynniki bez- 
apelacyjnie regulują ten proces, a to: 

1) ogólna wewnętrzna sytuacja gospo 
darcza 

2) wysokość odsetków, pobieranych 
przez banki oraz dyskonterów prywat- 
nych. 

Obecny odpływ kredytów zagranicz- 
nych jest bezpośrednim skutkiem kryzy- 
su, który, poza momentami ogólno-świa- 
towemi, został spowodowany w wielkiej 
mierze błędami polityki gospodarczej. 
rwogdanie, wypowiedziane przez jedne- 
go z wybitnych przedstawicieli City w 
dalszym ciągu posiada swą aktualność: 
„dajcie nam dobrą politykę w Polsce, a 
damy wam pieniądze”. 

W organizmach gospodarczych, posia 
dających swą ustaloną tradycję w pier- 
wszym rzędzie czynniki natury ekono- 
micznej są decydującemi. 

W Polsce natomiast, która dla świata 
finansowego ciągle jest czynnikiem czę- 
ściowo niezbadanym, a częściowo niezna 
nym, czynniki polityczne odgrywają rolę 
główną i dominującą. 

Nie tylko posunięcia w dziedzinie po- 
lityki ekonomicznej i skarbowej mają de- 
cydujący wpływ na ustosunkowanie się 
zagranicy do Polski, ale w większej je- 
szczę mierze nasze posunięcia na terenie 
międzynarodowym, a także wewnętrz- 
nym, 

Jeżeli uda nam się ustabilizować i 
znormalizować nasze stosunki, wówczas 
dopiero delikatny instrument kredyto- 
wy, działający sprawnie na Zachodzie, 
zacznie u nas pracować. 

Choćby więc z tych względów, wszel- 
kie pomysły, domagające się podniesie- 
nia stopy Banku Polskiego dla przeciw- 
działania odpływowi kredytu dewiz, są 
zupełnie nierealne. 

Wiemy zresztą doskonale, iż działa- 
nie stopy Banku Polskiego na kształto- 
wanie się rynku jest również minimalne. 
Bank Polski przez swą politykę kontyn- 
gentowania kredytów oraz bardzo ostre- 
go cenzurowania portielu w rzeczywi- 
stości reglamentuje wysokość udziela- 
nych kredytów. 

Dlatego też stopa oficjalna w równie 
małej mierze powoduje przypływ dewiz 
i złota, jakoteż ich odpływ. 

Polska rozporządza bowiem dwoma 


mnmm— 


typami kredytów zagranicznych: surow-,szy opozycię włerzycieli. wyrok ogla- ot*' "czył postępowanie układowe. 


cowymi -i 
wymi. 

Kredyty surowcowe zostały przewa- 
żnie cofnięte wobec katastrofalnych do- 
świadczeń zagranicy. Chociaż bowiem 
przedstawiciele zagraniczni wielokrotnie 
udzielali kredytów odbiorcom, niezastu- 
gującym na zaufanie, tem nie mmiej stra- 
ty, poniesione wskutek niewypłacalno- 
ści tej kategorji odbiorców, wpłynęły na 
zasadniczą zmianę ustosunkowania się 
do ogółu odbiorców w Polsce. 

Natomiast kredyty bankowe częścio:- 
wo zostały spłacone przez same banki 
polskie, które chcą przeczekać przejścio- 
wy czas i nie angażować się w opera- 
cjach dyskontowych dopóki nie okaże 
się, jaką rzeczywistą wartość przedsta- 
wia portfel wekslowy. 

Jak więc zjawiska te zwalczyć mo- 
Żna podniesieniem stopy Banku Polskie- 
go? Rezultatem tego pociągnięcia będzie 
CEE 


krótkoterminowymi banko- 


Upacdłości 


Ani grosza kredyfu 


bez zasiągrięcia informacji w “arze 


„WYWIAD KREDYTOWY“ 


Biuro Informacyjne Banków 4 Organi- 
zacji Gospodarczych w Łodzi, Wól- 


czańska 17, tel, 129-30. 
seo ©006060060 


Na ostatniej sesji sądu handlowego 
rozpoznawano następujące sprawy: 


KURJER HANDLOWY 


jedynie wzmożenie dochodów banku emi 
syinego, a pozatem — nic więcej. 

U nas, dzięki ustawowej reglamenta- 
cji wysokości stopy dyskontowej rząd 
utrudnia sobie poznanie rzeczywistości. 
W polskich stosunkach kredytowych pa- 
nuje najkompletniejszy chaos, ukorono* 
wany faktycznem embargo długotermi= 
nowego kapitału zagranicznego, ale za- 
to ugarnirowany ustawową reglamenta- 
cią odsetków i maniiestacyjnem od czasu 
do czasu podnoszeniem stopy dyskonto- 
wej. Są tylko formy, kryjące w sobie 
brak treści. 

Smutne tylko jest, iż sfery gospodar- 
cze chociaż zdają sobie z tego doskonale 
sprawę, wykazują jednak brak odwagi 
i siły moralnej, aby o tych przykrych 
sprawach w otwarty sposób porozma- 
wiać z decydującymi w Polsce czynni- 
kami. 


i madzory. 


szający upadłość Gordonom uchvlił i po- 
danie wierzyciela Borensztaina o ogło- 
szenie upadłości gagali, 


W miesiącu kwietniu r. b. ogtoszono 
upadłość firmie „S. Spicberg*™ hurtowa i 
detaliczna sprzedaż manufaktury. w Ło- 
dzi, przy ul. Piotrkowskiei Nr. 34. Nale- 
ży nadmienić, że w marcu tegoż roku ten 
że Spicberg złożył do sądu podanie o 
odroczenie wypłat,lecznieopłacił go I sąd 
pozostawił podanie to bez biegu. W mię- 
dzyczasie wierzyciele Spicberea uprze- 


Zofji, Rowińskiej, właścicielki firmy: dzili go i ogłosili mu upadłość, 


„Nowe Radio“ w Łodzi, przy ul. Gdań- 
skiej 12, ogłoszono upadłość na żądanie 
firmy „Polskie Zakłady Philips“ Sp. Akc. 

Rowińska, będąc w stosunkach han- 
dlowych z firmą wierzycielką pozostała 
winna jej za aparaty, lampy radiowe, gło 
śniki i t. p. kilkanaście tysięcy zł. 

Na pokrycie tych należności Rowiń- 
ska wydała bądź własne weksle, bądź 
też z wystawienia osób materialnie nie- 
odpowiedzialnych. Weksle te zostały w 
następstwie zaprotestowane. Po kilka- 
krotnych prolongaciach zapłaty długów 
firma wierzycielka zamierzała przystą- 
pić do egzekucji, o czem dowiedziawszy 
się Rowińska opróżniła doszczetnie swój 
skład, przewożąc w nocy całv towar, 
wartośc kilkunastu tysięcy złotych, do 
krewnych, do Pabianic. Jednocześnie 
Rowińska zamknęła mieszkanie. miesz- 
czące sie przy sklepie i wviechała z Ło- 
dzi. Okoliczności powyższe zreferowali 
sprowadzeni na rozprawę przez firmę 
wierzycielkę świadkowie. 

Sąd ogłosił upadłość, chwile otwar- 
cia oznaczając tymczasowo na 17 lutego 
1930 roku. Sędzią komisarzem mianowa- 
no Jabłkowskiego, a kuratorem adwo- 
kata Dutkiewiczówne. 

Sąd postanowił: zastosować wzglę- 
dem Rowińskiej przymus osobisty przez 
osadzenie jej w areszcie dla dłużników. 


W ubiegłym miesiącu r. b. ogłoszono 
upadłość Michałowi i Stanisławie Gordo 
nom właścicielom sklepu z obuwiem w 
Łodzi, przy ul. Łagiewnickiej Nr. 23. Żą- 
danie upadłości zgłosił wierzyciel Ab- 
ram Borensztajn, któremu upadli winni 
byli kilkanaście tysięcy złotych. Nieza- 
dowoleni z ogłoszenia upadłości inni wie 
rzyciele Gordonów złożyłg do sadu opo- 


Na zebraniu wierzycieli. w dniu 1-go 
sierpnia r. b. Spicberg zaproponował 
swym wierzycielom następujace warun- 
ki układowe: spłata wszystkich zobowią 
zań, płynących z otwartego rachunku, 
wekslów własnych i weksli indosowa- 
nych przez upadłego, zostaje dokonana 
w wysokości 25% sumy kabitalnej bez 
procentów i kosztów w 4-ch równych ra 
tach półrocznych, przyczem bieg rat roz 
pocznie się po upływie 6 miesiecy od da 
ty uprawomocnienia się wyroku, zatwier 
dzającego ukłąd. Za układem ełosowało 
28 wierzycieli na sumę 161.000 złotych, 
p-ko zaś układowi głosowali wierzyciele 
na sumę 11.000 złotych, wąbec czego u- 
kład został przyjęty. Sad zaś na ostat- 
niej sesji układ ten AOI a 


Firmie: „Izrael Siennicki“ Fabryka 
wyrobów wełnianych i półwełnianych, 
w Łodzi przy ul. 6-go Sierpnia nr, 7, w 
dniu 27 maja r. b. udzielono odroczenia 
wypłat na przeciąg 3-ch miesięcy, to 
jest do dnia 27 sierpnia r. b. Obecnie, wo 
bec zbliżania się upływu tego terminu, 
Siennicki, widząc niemożność spłacenia 
swych wierzytelności, i ze względu na 
coraz to gorsze warunki ekonomiczne, 
zwrócił się do sądu z prośba o zarządze- 
nie otwarcia postepowania układoweco. 
Waruuski układowe przedstawił następu- 
jące: Zmniejszenie wszystkich wierzy- 
telności o 50% i spłata tak zmniejszo- 
nych wierzytelnośąi w 4-ch równych 


ratach w ciągu 2-ch lat, przyczem pierw- |6,29 


sza rata będzie płatna po upływie 6 mie- 
sięcy od chwili uprawomocnienia się wy 
roku zatwierdzającego układ. Sad zarzą- 
dził otwarcie postępowania układowego. 

Firmie „łzaak Prywin i Herman Fin- 
kiel, przedsiębiorstwo handlowe hurto- 


zycję, zaznaczając, że Gordonowie by-|wej sprzedaży materiałów włókienni- 


najmniej nie zaprzestali wypłat z powo- 
du sporu na tle warunków dostawy i 
podłego gatunku skóry, jaka dostarczył 
Borensztajn. Wierzyciele stwierdzają, że 
środki materjalne Gordonów w zupełno- 
ści wystarczają na zaspokojenie wierzy- 
cięli, którzy wskutek ogłoszenia upadło- 
ści narażeni są na stratę. wzelędnie zna 
czną redukcię swych należności. Spór 
pomiedzy unadłymi, ©  Borensztajnem 
został zlikwidowany. Sad uwzełędniw- 


czych, w Łodzi, przy ul. Zielonej 8, w 
dniu 31 maja r. b. udzielono odroczenia 
wypłat na przeciąg 3-ch rmmesiecv. Obec- 
no firma ta wystąpła do sadu o zarzą- 
dzenie otwarcia postępowania układowe 
go. Propozycje układowe wystawiła na- 
stepujące: suma długu zmniejszona zosta 
je do 50%, które płatne sa w 4-ch rów- 
„nych ratach półrocznych, przyczem 1-a 
z nich będzie płatna po upływie 6 miesię- 
cy od daty zatwierdzenia układu. Sąd 


OSTR. REPUBLIKA 


Łódź, 
22sierpnia 1980 


POLITYCZNE DEWIZY. |ilia pieniężn. 


Na wczorajszem zebraniu giełdy zbo- 
Żowo-towarowej w Warszawie obroty 
były wzmożone przy tendencii niejedno- 
litej: mocniejsza dla dolara. Paryża i 
Sztokhoimu, słabsza zaś dla dewiz na 
New York i Zurych. Dolarem zotówko- 
wym obracano po kursie 8.89: telegra- 
ficzna wypłata na New York — 8.918; 
w obrotach międzybankowych dewizy 
na Berlin — 212.85. Notowano: Buda- 
peszt — 156.28, Bruksela — 124.58, Am- 
sterdam — 359.07, Kopenhaga — 238.98, 
Londyn 43.4072, New York — 8.903, Pa- 
ryż — 35.05%, Praga — 26.44 Sztok- 
holm — 239.57, Zurych — 173.30, Wie- 
deń 125.94, 

W obrotach prywatnych: dolar gotów 
kowy — 8.89, rubel złoty — 4.6112, rubel 
srebrny — 1.75, bilon — 0.75. czerwo- 
niec — 8.70. 


AKCJE: Na rynku akcyjnym zwyż- 
kowały głównie akcje cukrownicze i Ha 
berbuscha. Naogół obroty były małe. No 
towano: Bank Polski 165%2—166, Bank 
Zachodni 72, Chodorów — 130. Częstoci 
ce — 35, Cukier — 34.75, Lilpop — 26.25, 
Modrzejów — 8.50, Haberbusch—114.25. 
Drobnych tranzakcyj dokonano akcjami 
Ostrowieckiemi po 54, Norblinem po 40 
i Starachowicami po 1572. 


PAPIERY PROCENTOWE: W gru- 
pie papierów państwowych procento- 
wych mocniejsza była pożyczka inwe- 
stycyjna. Naogół obroty były małe. 4% 
poż. inwestycyjna — 112.25. 5% poż. 
konwersyjna — 55%, 5% poż. kolejowa 
— 49%, 10% poż. kolejowa — 103. W 
dziale prywatnych papierów lokacyi- 
nych mocniejsze były 4% listy ziemskie, 
pozostałe papiery bez zimianv. Notowa- 
no: 4% listy ziemskie — 46. 412% listy 
ziemskie — 56%, 5% L. Z. m. Warsza- 
wy — 59.65, 8% m, Warszawy — 76.25 
76%, 8% m. Kalisza — 68.75. 8% m. 
Kielc — 6714, 8% m. Łodzi — 71.25, 8% 

|m. Piotrkowa — 68.90, 10% m Siedlec 

— 82.25. Za dolarówke chciano płacić 
6312, za 4⁄2% L. Z. m. Warszawy — 
54./2,— 


Giełda zbożowa 


Na wczorajszem zebraniu giełdy zbo 
żowo-towarowej w Warszawie obroty 
były średnie, specialnie dla żyta — 
zwiększone. Notowano za 100 ke. pary- 
tet wagon Warszawa: żyto 19.50—20, 
pszenica nowa — 32—3312, owies jedno- 
lity 2112—22%, jęczmień na kaszę 23— 
24, jęczmień browarny 26%:—28%%. mą- 
ka pszenna luksusowa — 70—80, mąkś 
pszenna 4/0 — 60—70, maka żytnia po 
dług typu przepisowego 35—36. otręby 
pszenne szale 1812—192, otręby pszen 
ne średnie 15%/2—1672, otręby żytnie 12 
— 12%, kuchy Iniane 36—37 kuchy rze- 
pakowe 23—24, groch polny 25—40, 
groch „Victoria 50—55. 


NOTOWANIA BAWWEŁNY, 


Liverpool, 20 sierpnia, 
Bawełna amerykańska — zamknięcie styczeń 
6.13, luty 6.15, marzec 6.22, kwiecień 6.24, mai 
lipiec 6:35, sierpień 6.15, 


,29, czerwiec 6,31 
listopad 46,02, 


wrzesień 6.02, październik 6.03, 
grudzień 6.09. Loco 6.49 
Liverpool, 20 sierpnia, 
Bawełna egipska — zamknięcie: styczeń 
9.86, marzec 10/04, maj 10,25, lipiec 10,39, paź- 
dziernik 9.73, grudzień 981. Loco 10,55. 


« Aleksandrja, 20 sierpnia. 

Bawełna egipska — zamknięcie Sakellaridie; 
styczeń 20.45, marzec 20,90, maj 21,44, listopad 
20.15. Ashmouni: luty 13,83 kwiecień 14.23, czer- 
wiec 1461, sierpień 1345, październik 13,13, śru- 
dzień 13,41. 

Nowy Jork. 20 sierpnia. 

Bawełna amerykańska — zamknięcie styczeń 
11.50, sierpień 1106 wrzesień 11,20, październik 
11.34, listopad 11,39, grudzień 1145. Loco 11.35. 
Kontrakty: styczeń 11.35, luty 11.42, marzec 11,52 
kwaaie 11.57, maj 11.68, czerwiec 11,74, lipiec 
11.87. 


Nowy Orlean 20 sierpnia. 
Bawełna amerykańska — zamkniecie styczeń 
j styczeń 11,38, marzec 1132, maj 11.70, liniec 
11.87, listopad 11,10, grudzień 11.29, Loco 19.82 


| 


„w mich w iaknaidalszej mierze udostęp- 
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Zrabowali garderobę na sumę 20 tys. zł. 


Sezon letniskowy ma się już ku koń 
cowi. Najbardziej może martwią się z 
tego powodu złodzieje, którzy w tym 
okresie mają najbogatsze żniwo, okra- 
dając mieszkania osób, przebywają- 
cych na letniskach. 

Ze względu na to, iż już w najbliż- 
szych dniach rozpocznie się masowy 
powrót do Łodzi letników, „pracują”* 
oni obecnie jaknajenergiczniej, by nie 
tracić okazii. 

Policja, która posiada informacje o 
wytężonej działalności złodziejskiej 
zwiększyła swą czujność, lecz mimo to 
nie może zupełnie zapobiec ich wystę- 
pom, 


Ubiegłej nocy włamywacze dostali 
się do mieszkania Wolfa Szpigla przy 
ulicy Południowej 42. 

Korzystając z nieobecności wszyst- 
kich domowników, przebywających o- 
becnie na lttnisku, zabrali wszystkie 
kosztowniejsze ruchomości na sumę 
przeszło 20 tysięcy złotych. 

Kradzież stwierdził dopiero sam 
właściciel mieszkania, który w godzi- 
nach porannych przybył do Łodzi z let- 
niska. 

Zawiadomił on policję o włamaniu. 
Wszczęte dochodzenie nie dało dotych- 
czas Żadnych konkretnych rezulta- 
tów. (d). 


m M A 1 


Turniej tenisowy 


w znisńiwzesiwwee Lodzi. 


Szczegółowe wyniki dalszych spot- 
kań turnieju przedstawiają się nastę- 
pująco: 

Gry pojedyńcze panów: 

J. Stolarow — Milker 6:0, 6:0, Bez- 

apelacyjna przewaga Stolarowa, który 


górował nad przeciwnikiem pod każ- 
dym względem: 
Gąsiorowski — Reznik 2:6, 4:6. 


Gra dość interesująca. Zasłużone zwy- 
20906029940909040609000000000000000 


Jesienne targi lipskię, 


W Europie powojennej Targi, jako 
instrument gospodarczy, spełniający sze- 
reg funkcyj handlowo-propagandowych 
stały się instytucją bardzo popularna. 
Niema dziś bodajże kraju w Europie 
któryby nie stworzył u siebie Targów, 
bądź o charakterze międzynarodowym, 
bądź też krajowym. ie ulega jednak 
wątpliwości, że pierwowzorem tych Tar- 
gów są tradycyjne Targi Lipskie, które 
nietylko spełniają misję wynikającą bez- 
pośrednio z ich istnienia, aleywndużej 


mierze przyczyniają się do uświadomię; | 
nia w innych krajach celowości Targów. 


dając bardzo ciekawe wskazówki, w ia- 
kim kierunku iść należy, aby Targi speł- 
niały swe zadanie i odpowiadały w peł- 
ni zamierzeniom swych inicjatorów. 
Tegoroczne Targi jesienne w Lipsku 
rozpoczną się 31 sierpnia i trwać będą 
do 5 września z tym wyjątkiem, iż tar- 
gl włókiennicze zamknięte będą już 3-go 
września, a targi artykułów sportowych 
4-go września..Jak należy wnioskować 
z dotychczasowych zgłoszeń, veźniie w 
tych Targach udział około 8.500 wy- 
stawców. Targi będą jak zwykle umiesz- 
czone w 40-tu pałacach targowych śród- 


mieścia, przyczem obejmować będą 
również targi techniczne i targi budo- 
wlane. 


Targi budowlane, które obecnie odbe- 
dą się po raz dwudziesty piąty, dadzą 
dokładny przegląd nowoczesnych mater- 
iałów budowlanych, maszyn i metod bu- 
dowlanych. 

Na specjalną uwagę zasługuje dział, 
poświęcony reklamie, Dział ten jedyny, 
który w Niemczech demonstrowany jest 
dwa razy do roku, wykazuje stałą ten- 
dencję rozwojową i w roku bieżącym bę- 
dzie również poświęcony reklamie w 
handlu detalicznym i rzemiośle, które to 
gałęzie życia gospodarczego do niedaw- 
na jeszcze uważały, iż reklama ograni- 
czać się może jedynie do przedsiębiorstw 
wielkich. Ten dział reklamy, który bę- 
dzie kontynuowany na nastepnych 3-ch 
targach jesiennych wykaże praktycznie, 
w jaki sposób handel detaliczny i rze- 
miosło mogą robić reklamę, jakie błędy 
w reklamie dotychczas robiono, jak ich 
należy unikać, jak prostą jest droga, 
która prowadzi do celowej reklamy. 
Dział ten oparty na pracy i doświadcze- 
niach wybitnych teoretyków i prakty- 
ków w reklamie, będzie niezawodnie 
atrakcją dla tych wszystkich, którzy nie 
znają postępów, jakie reklama, oparta 
na naukowych podstawach, w ostatnich 
latach poczyniła, 

Nie należy specjalnie podkreślać, że 
kierownictwo Targów, podobnie jak w 
latach poprzednich, poczyniło wszełkie 
starania, aby zarówno wystawcom jak 
i odwiedzającym Targi, uczestniczenie 


nić i watwić 
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cięstwo lepszego technicznie Reznika. 

Goldstein — Rozenholz 6:2, 6:3. 
Stetka — Gorman 2:6, 7:5, 6:0,Popław 
ski — Sindenband 6:3, 6:0, Fein — Wi- 
łynski 6:2, 4:6, 6:3, Standtlander — 
Sacks 6:4, 6:2, Dziurżynski — Elsner 
6:1, 6:0, Stadtlander Dziurżynski 
6:2, 6:3, Minchmiaver — Brauer 7:5 
6:2, Odeski — Kermenie w. o. dla Ode- 
skiego, Menzel — Glatte 6:0, 6:1, Wag- 
ner — Pohoryles 4:6, 6:3, 6:4. 

Gry pojedyńcze pań: 

W. Richterówna — L. Richterówna 
6:1. 6:0. Łatwe zwycięstwo W. Rich- 
terówny. Klattowa — Eckersdort 6:1, 
6:2, Klukow —= Steinertowa valcover. 
Junżanka — Scheiblerowa 6:4, 6:0, Han, 
kówna — Staszkowska 6:1, 7:5. 

Gry podwójne panów: : 

Hein — Stetka -- Elsner — Peipr 

6:4, 5:7, 6:3, Stolarow -- Popławski 

— flein — Stetka 6:2, 6:4; Gorman — 

Mehlo — Milker — Królikowski 6:2, 

6:0, 6:0, Steinert — Stadtlander — Kin- 
derman — Munchmayer 6:2, 6:1. 

Grv podwójne pań: 

„Kermenic. — Dziurżynska — Stosz=' 
KOKSKA zr Peipp, 6:3, 6:0, Klattowa — 
Schroder, Cungie —- Gąsiorowska 6:0, 
7:5. W. Richter —- K. Steinert — Ker- 
menic — Dziurżynski 6:3, 6:0. 

Gry juniorów: 

lckowicz -— Peipp 6:2, 6:2, Richter 

— Perlberg 6:1, 6:1, 6:8. 


i | epubli 
Knergiczna „działalność“ złodziei. 


Dr. med. 


jl. BIBERGAL 


Moniuszki 14, 

: telefon 63-22, i 
Choroby skórne 
iweneryczne celek- 
troterapja. 
Przyjmuje od 8—10 
od 5—8 wiecz. 
w niedz. od 10—12 


Mieszkanie 
5 pok. 


pierwszorzędne z 
wszelkiemi wygoda- 
mi na ul. Narutowi 
cza natychmiast do 
oddania. Dzwonić 
tel, 176-63 od podz. 

12—2 i 5—7. 


LOKAL 


nadający się na 
biuro, 2 pokoje z 
telefonem, bez od- 
stępnego tylko za 
komorne, na ulicy 
Piotrkowskiej do 
wynajęcia. Wiado- 
mość tel, 221-50 


POSZUKUJE SIĘ 
służącej 


do wszystkiego z 
gotowaniem do star 
szych dwojga osób. 
Swiadęctwa wyma» 
gone, Wiadomość: 
Ewaogielicka Nr. 7 


u GE 24 


wom siły i 


tą wod 
ningu lub 


| "4711", 


'arzana całkowicie w, kraju przez generalnego 
PCA CHNER i S-ka, Dziedzice. 


Poprawiajcie swą formę! 


Oto obowiązek wobec własnej 
ambicji sportowej i wobec ko- 
legów. Dodawajcie swym ner- 
trwałości przez 
stało nacieranie ciała znakomi- 
kolońską "4711", 
szczególnie po ostrym tre- 
po zawodach. 
Sportowcy powinni spe- 
cjalnie pielęgnować swecia- 
ło, a nic tak nie przyczynia 
się do tego, jak używanie 
tóra oświeża i 
wzmacnia cały organizm. 


zastępcę firme Z. BO- 


2e szkoły młókienniczej 


Sekreętarjat państwowej szkoły włó- 
kieniniczej w Łodzi przyjmuje do dnia 
30 sierpnia b. r. zapis kandydatów na 
kurs pierwszy wydziału elektrycznego, 

Wymagany wiek nie wyżej 19 lat ży- 
cia i świadectwo ukończenia sześciu klas 
państwowej lub posiadającej prawa pań- 
stwowych szkoły średniei ogólnokształ- 
cącej albo świadectwo złożenia egzami- 
nu dla eksternów w tym zakresie, ewen- 
tualnie świadectwo szkoły, które władze 
szkolne uznają za równowartośściowe 
do tego celu oraz złożą egzamin spraw- 
dzaiący z wynikiem  dosłatecznym: z 
matematyki w zakresię sześciu klas gim- 


Dziś i dmi mastępmych!: 


Początek seansów w dnie powszednie o godzinie 6 po 
poł, w soboty, niedziele i święta o godzinie 4-ej po pot 
ostatni o godzinie 10.15 wiecz, 


„Tango spelunek" żywiołowe, namiętne, 
pełne żaru krwi. Gra, która fascynuje i porywa 


POLA NEGRI śpiewa 


w przebojowym filmie europejskiej produkcji p. t.: 


„UDICA POTĘPIONYCH DUSZ” 


Dzieje kobiety upadłej, którą miłość wznosi z otchłani ku światłu. 
Wielki sukces stolic europejskich i świełny triumf znakomitej rodaczki POLI NEGRI, 


iakiej jeszcze mie widzieliście. 


DODATEK FLEISCHEROWSEGI ?!9 


Najsławniejszy tenor Świata 


KIEPURA 


zadziwi całą Łódź swym 
filmem dźwiękowym. 


nazjum typu humanistycznego, z języka 
polskiego wypracowanie na temat ogól- 
ny i z rysunku odręcznego w zakresie 
szkoły powszechnej lub trzech klas szko- 
ły średniej ogólnokształcącej, 

Maturzyści szkół średnich ogólno- 
kształcących są przyjmowani na kurs 
pierwszy bez egzaminu. . ,, 

Kurs nauki na wydziale elęktrycz- 
nym trwa trzy lata. Uczniowie obowią- 
zani odbywać praktykę zawodową mię- 
dzykursową w zakładach przemysłc- 
wych, przyczem łączny czas odbytej 
praktyki nie może być mniejszy, niż trzy 
miesiące, 


a m m 


Serce ulicznicy. 


Jerzy Sherwood, chcąc zemścić się na swel 
narzeczonej, która dla pieniędzy poślubiła inne- 
go — zjawia się w kościele na obrzęd ślubny w 
towarzystwie ulicznicy. Jerzy dla kaprysu zao- 
piekował się nią, Mabel zaś, która moralnie 
nie była zupełnie zepsuła — odradza się ducho- 
wo i uczucie miłości kiełkuje w jej sercu dla 
swego opiekuna, Ten zaś nie traktuje tego uczu- 
cia poważnie, tembardziej, że spotkawszy na ba- 
lu dawną narzeczoną, postanawia rozwieść jn 
z mężem i poślubić, Mabel cierpi, ale odchodzi 
bez słowa, Tymczasem Jerzy przekonywa się, 


M | że jest igraszką w rękach swej dawnej narzeczo- 


nej i wraca już na zawsze do ciągle „kochającej 
go Mabel, i - A 

Piękno filmu ujawnia się przedewszystkiem 
w arcysubtelnej kreacji Corinny Griffith. Artyst- 
ka ta przepaja treść filmu niewysłowionym cza. 
rem kobiecości ujawniającej się w każdym po- 
zornie niedociąfniętym geście, w dziwnie yczu- 
ciowych  subłelnościach duszy, 

Reżysorja powyższego filmu polega na tem, 
że każdy fragment jest uczuciowo i psychicznie 
mocno związany. 


— 


Luna. 


„Hultajć i „Miłość 
w Expressie'. 


Rod la Rocgue czy tb jako „Student”, czy 
„Djabeł”, czy „Hultaj” jest zawsze jednakowy: 
wyprawia brewerje, zaczepia ładne dziewczęta, 
miewa nawet nieporozumienia z policją, słowem, 
jest nieznośny i nicobliczalny, tak dalece, że na- 
wet własna żona — w filmie „Hultaj* — ma go 
za opryszka. wprawdzie sympatycznego. locz 
opryszka, ; i 

Tym razem lekkomyślny i co nieco frywslny 
Rod nie powstydził sie wejść przez okno do 
eleganckiej willi aby zobuczyć, co porabia ślicz= 
na panienka, którą poznał przypadkiem. na uli. 
cy. Pomimo drastycznych pożorów, film jest naj. 
zupełniej moralny i szalona eskapada Roda kań- 
czy się małżeństwem ku wielkiej konfuzji de- 
tektywa, który posądzał go o różne czyny kary- 
dodne, — Rzecz cała utrzymana w tonie lek- 
kiej komedji. a 

Partnerka Rod la Rocque'a jest tym razem 
Joanette Loli, $ Ee 

Scenarjusz filmu p .t, „Miłość w Ekspresie 
posiada szereg nader trafnych pomysłów, Reży- 
ser należycie wykorzystał'i nadał filmowi wpa- 
niałe tompo, To też film tryska humorem i pel- 
nym zacięcia dowcipem, 
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w 2 częściach— 16 obrazach. Udział przyjmują: nowozaangażowana wodewilistka scen warszawskich Irena Grzybowska, Z. Žu- 
pod kier, art. JERZEGO DARSKIEGO | kowska, T. Gorłówna, N, Suwalska, J; Darski, J, Szyndler, W. Boruński, M, Popławski, P. Niksarski i inni, W programie mię- 


| dzy i i: „Sąd nad Sal NOR ba mieć ini u, „Kochank w, „Marfuszka, Wańka i Kot", „Jak się to 
w Kinie Spółdzielni. Sienkiewicza Nr. 40 robi" i wiele ARTY A An E J. Darski. PERPE M. Popławski, Kier. BŁ TOK apio Dekorácia Nowakowski 


oczątek przedstawień o godz, 7,30 i 9,30, — Ceny miejsc od zł, 1.—, do 2,— 


SZKOŁA HANDLOWA Smmm 


Łódzkiego Tow. Szerzenia Wiedzy Handlowej 
ul. Gdańska Nr. 45. 


Kandydatow przyjmuje Kancelarja Szkoły codziennie w godzi- 


+ A nach biurowych. — Od nowowstępujących wymaga się świadectwo 
; niszczy wszelkie ukończenia szkoły powszechnej lub 3 klas gimnazjum. 


owady szybciej Do klas — W ZAKRESIE SZKOŁY POWSZECHNEJ 


FI Ą T przyjmuje się dzieci od lat 7-miu, 
QG©06006000060000600060060000060609007 
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CZ 


Bamot bety Wiśniowa Gór 


„Republikę” i „Express Wieczorny” 


można otrzymać codziennie u Jamnika 
przy chłodni Włoskiej, willa Kawula. 


Dr. med. 


Łap uno 


specjalista chorób 
skórnych, wenerycz 
nych i moczopłcio 


najlepsza ochrona Nowocześnie urządzona tkalnia 
od robactwa na wszelkie gatuńki jedwabiu, pozostająca 


À F T pod kierownictwem wybitnie fachowych sił 
"w żółtej blaszance tel. 181-83 POKÓJ umeblowany frontowy, łazien- 
z czarną opaską 


| | | | | 
Przyjmuje. od 8,30 | ka, tciefon dla pana, Przejazd 19, m. 9 
Coene Pi T, 


(na lohn) pracę na pewną ilość krosien. : 
Tylko poważni reflektanci proszeni są o zk Z SR SE od 2—5pp. -o emea UWAGA! Wywiady wyłącznie matry- 
składanie ofert do Administracji Republiki do 8.30 w., w nie. | DUŻY słoneczny bez mebli pokój dlajmonjalne mlejscówe i zamiejscowe 2a- 
> dzieli i świ taod bezdzietnego małżeństwa (izrael.) dojłatwiam dokładnie, zapewniając abso: 
LECZNICA sub; „Poważny reflektant* eia RYES wynajęcia, Gdańska 28, m. 7. Zajlutna dyskrecję . Wywiady”, Warsza 
LEKARZY SPECJALISTÓW 
1 GABINET DENTYSTYCZNY 
PRZY GÓRNYM RYNKU 
Piotrkowska 294, tel. 122-89 


poczekalnia dla pań | DO WYNAJĘCIA pokój umeblowany wa, Niecała 12, m 87, (2d 
(przy przystanku tramw. pabjanickich) 


ałżeń<c e p y 
dla 1 osoby lub małżeństwa, PRZE NAJCHĘENIEJ wszyscy zamieszczajs 
=|ogloszenia w gazetach przez Biuro lu: 
formacji Prasowych „BIP“, Piotrkow- 
ska_93, tel. 120-62. 25 
TERRMESATTEW TONE ESESZYWNEZA OBERE TYSZ 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz 
w niedziele i święta do 2=€j po pol 
zh gą” sapeialnowi Aidentvatyxa, 
(apiele świetlne, lampa kwarcowa, 
clektryzacja, Roentgen, szczepienia, È 1 Andrzeja 5 Oferty: „Warszawa, Królewska 29, 
analizy (moczu, kału, krwi plwocm. ORZEZWIAJĄCY WYCIĄG cztą po wpłaceniu na konto | i 


wyc POKÓJ clegancko umeblowany z od- 
Piotrkowska70 | dzjicinem wejściem do wynajęcia, K 


a= 
| (róg Traugutta) rola 26, front, Il piętro, m. 6. 22 


©0660000006008060 . 
Dr. ska 112, m. 5. 


suwa dole liwości nó | pęt: DO WYNAJĘCIA pokój elegancko u- 

UI Į ` TaŻżals | meblowany z  niekrępującem  wciś- 

Wzmacnia j orzeźwia Miewiadshi ciem, Piotrkowska 121, m. 35. D 
t 


obejrzenia 1—5. 

zholałę stopy specjalista cho WARSZAWA: zaa daję rodzina od 
| a pokój ze wszystkiemi nowoczesue- 

WAŁA KAS A WRINGE a pra kó |? mi wygodami i utrzymaniem panience 


; lub młodzieńcowi kształcącemu  się.| ss EURES z 
OBOK SOLI MINERA Gdzie niema, wysyłamy pó- i moczopłeiowych 


Rozmaite 
Tel. 159-40 m. 24. 24 JGURIONO portfel z jA 
dzi iK O, Job el. 159-4 p laee PIOSZĘ O zWTOł ZA WYNARTO- 
Wrdela Ma). OPO OPRZE Z IGLIWIA SOSNOWEGD AERD aleet ZA 4h 1 Przyjmuje od 8—10 6 POKOI z kuchnią komfortowych od-|dzeniem. Adres: H. M. Diament, No, 


PORADA 4 zł kąpieli jaia i ods—a [pame aindomosé: parnikowski, az womiejska NI. 24. 
. 


w niedziele i święta Listopada 74. m2. 


Porada dentystyczna oraz wenerolo- od 9—1 ODDAM pokój umeblowany, oddzielne pa rdr ATS W db 
giczna dla chorób skórnych i wene: powrócił wejście, AL I-go Maja 19, m. 8. 22]7 inicjałam . J. 6, A, 1929, Łas AWA 
rycznych — MMA | GQ ZNALAZCĘ uprasza Się O zwrot tako 


Oddzielna pocze- wego za wynagrodzeniem G. Janow- 

3 ZŁOTE. kalnia dla pań ska. Zielona_6. 22 

 Posady KOLEKCJĘ dodatków krawieckich od- 

PORADNIA m dam podróżującému. na Pamorgo.i Po- 

mae ma znańskie, który dobrze zaprowadzony 

ZE! , : SZYB ZĘ A u krawców. — Oferty pod „G. H, 150: 

Zawiądamiam wierzycieli nadzorowanej fir- MŁODY człowiek samotny, obeznany >epubliki” 54 

> jas S h z ; 3 _ „REF i g 

wenerologiczna my „Chawkin, Tow. i Sztylerman* w Łodzi, że Lekarz y dentysta z monterstwem i ślusarstweni "Poszw AT ININA pies buldog ma 
Leliarzy-specjalistów w dniu 4 września 1930 roku o godz. 12 w po- | kuje pracy za wożiiezo lub portiera ; | 


Zawadzka 1. 


Czynna od 8 rano do 9 wieczór, 


Od 11—12 i2—3 przyjmuje lekarz-kobiet 
W niedziele i święta od 9—2 pp. 
Leczenie chorób ; 


Wenerycznych, moczopłciowych 


łudnie w Wydziale Handlowym Sądu Okręgo- 
wego w Łodzi przy Placu Dąbrowskiego, po- 
kój nr..15 odbędzie się ogólne zgromadzenie 
wierzycieli powyższej firmy w celu zawarcia 
układu zapobiegawczego. 


i i Ertan AT E p ekanna dnie łapy białe, ogon i uszy krótkie, 
B. MARII- |p czak boś” EE "gk, M Wesa 7%, Elma Ore 
. Czak, 


MM i 


Piotrkowska51 
tel. 121—23 
Godz. przyjęć 3—5 


1112) 22 


ZDOLNA  biuralistka poszukuje za j : 1 ; 
skromnem wynagrodzeniem posady biu REPERACJĘ oczek spuszczonych w 


rowej Włada polskim i niemieckim w pończochach jedwabnych oraz inhych 
słowie i piśmie. pisze na maszynie. Po-|przyjmuje za nader małą opłatą, Piotr- 
siada pierwszorzędne referencje Ofer- kowska 58, lewa oficyna, ostatnie wej 
ty sub „2111“. zojście pierwsze piętro, m, 49. 31 


i a E EET AET IENEN N VONVA L S 
POTRZEBNA manicurzystka do zakła- 


du fryzjerskiego, Narutowicza 9, Jai 
POSZUKIWANA panienka do dziecka fearone aaan | 


(żydówka), telef. 186-22 na popołudnie £ 
CHŁOPCÓW do sprzedaży ołówków [ABRAM Dawid Kirszenbaum, zam, Ce 
z kaucją zł. 10.— poszukuję. Andrze-|glana 10 zagubił dowód osobisty. wy- 
ja 58, m. 1. zadany w Berlinie przez polski konsulat 
—— EŃ 2 
POSZUKUJĘ jakieikolwiek pracy woż z 
nej lub sprzątaczki, 
świadectwa, Wiadomość: w „Repub 
cet dla „Władysławy”” 4, 
KUPIĘ motocykl niedrogo. Oferty pro SZOFER młody poszukuje, prywatnej| Częstochowa r. 1908. 22 
ya. szo składać do administracji „M. M, Z. | posady. = do „Republiki“ sub „F. O'|CECYLJA Balcerkówna, zam. w Ło- 
Z P „|DO MASZYN drzewnych oraz pomoc- dzi, Wawelska Nr. zgubiła bilet wyd. 
Różne DORADE ome yez: nat t: ho "REN Tey o ponore BRA, kat Psa A 
nadające się na biura, składy i sklepy 
— do wynajęcia przy ulicy Piotrkow- 


Krótka 12 (Bałuty). ZZJZAGUBIONO protest ħa zł. 100, wy- 
skiej Nr. 91. Wiadomość u dozorcy. 
Doktór 


F (0) I RZEBNE wy kończar ki do Swe- stawca R. Szałdajew ski, zlecenie l ). 
s = 


trów. Wschodnia 34,_Nafrulewicz. 22jSzałdajewski. Weksel ten  unieważ- 
choroby weneryczne. skórne I włosów 


posiadam dobrelSZMUL Józef Swinkelsztajn, zam. w, 
li-lPrez. Narutowicza 31, zagubił ksią- 
` 22lżeczkę wojskową, wydaną przez P. K. 
22 


DO SPRZEDANIA sklep spożywczy z 
towarem i urządzeniem, pokój i duża 
piwnica, można także zamienić ua pry 
watne mieszkanie z powodu choroby, 
cena 2.200 zł. Wiadomość, Suwalska 
Nr. 13, m. 16, A. Makiewicz, r. 


i skórnych, Sędzia Komisarz (—) Stanisław Jaroclúskęk 
Oddzielna poczekalni a dla kobiet. I SR PSTRZAZENIE: s. i 
radziono 5 akcyj imiennych Ban- 
Porada 8 złote. ku Polskiego na sumę zł..500, wypi- Kupno i sprzedaż 
sanych na nazwisko Heleny Kowal- 
Do wszystkich matek i pielęgniarek: e onie c AAA ai a a 
Używajcie dla dzieci tylko puder)” "Dama złodzieja, uprasza się o prze-|-ORTEPIAN zagranicznej marki, b. 
ags {Stanie pocztą tego bezwartościowezo tanio sprzedam Wschodnia 72, m. 19. 
„BOBO z GLOBEM dla niego łupu pod adresem  Heleny|P9P_ oficyna, pr. str 2 piętro. „ŻE 
nagrodzone złotym medalem 
Żądać wszędzie. 
z ki 
H. Wołkowyski 
powrócił. 
Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych. Elektroterapja. 
Leczenie lampą kwarcową. 


Badanie krwii wydzielin na syfilis i tryper 
Konsultacje z nmeurologiem i urologiem 
Gabinet świalło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 
czyk. Ostrzega się przed kupnem. Za- 
krem i mydła 
Kowalczyk, cukiernia, ul, Andrzeja 30 
Cegielniana 25, tel. 126-87 
Przyjmuje od g, 8—2 przed poł i od 6—9 


niam. Znalazca zechce oddać za wy- 

nagrodzeniem u M. I. Werdiger, Ogro 

? 

Nauka i wychowanie z 
Nr. 61795 zaginął Sz. Kinderlerel, Lu- 

RA tomierska 9. 2 


dowa Sse e AT O Pb A ZE 
KWIT kaucyjny Elektrowni Łódzkiej 
MISS Mary gives English, French and] 
German 


——— 


— 


Lokale 


w niedziele i święta od godz. 9—1 ANDRZEJA 2, TEL. 132-28. 1 fr. spoż Irana ENT m BECO ra E 
z z M CHERCHE francais - e pour la conver- TA E EEA Ea 
„© zy stość od 9—11 i od 6—8 w. w nie dzielci |2—3 elegancko umeblowane pokoje z|sation francaise. Tel. 209-88 4—6 h. 23 Baczność Letnicy! 
Piotrkowska 44, telefon 167-45 święta od 10 do 12. Oddzielna pocze |Wsgodami w centrum miasta, naichęt- LADY (esperunced teacher with dipl. oiif 


kalma dla pań. niej w Alei Kościuszki poszukiwane. | London school) gives English lessons 
Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62 |Oierty pod: „Komfort* do adminin Żeromskiego 15 m. P. Konciowskiego|k 
„REPUBLIKĘ 


Republiki“. 23 | at home 8—9. 22 
i „Express Wieczorny” 


A POKÓJ frontowy ładnie umeblowany | $ 
Letniska 4 można otrzymać codzien- 


przyjmuje cyklinowanie, drutowanie, 
froterowanie oraz sprzątanie biur, po- 
kol. Czyszczenie szyb. 


ika a 
Kantorzys klem, 5 mieszkań w tem sklep uada [PRZY intel. bezdzietnej rodzinie do 


do prowadzenia pomocniczych ksiągjiący się dla rzeźnika dla tabywcyjoddania słoneczny frontowy umeblowa 
handl, wraz ze stenografią i pis. na majwolne. Wiadomość na miejsću u go-juy pokój ewent. z utrzymaniem. Oko: 
szynie POTRZEBNA. Zgł. Goldstein|spodarza, Leśna 8, przy ulicy Drew- 
Zamenhofa 15, front. nowskiej za szpitalem: 


» Poddębieli | 


odnajmę solidnemu panu. Piotrkowska 
SPRZEDAM posesję małą Domek mu-ļ165, m. 8. A nie na przystanku tramw. Mo% 
Poddębie (budka z wodąk 


rowany, 7 mieszkań z małym ogród- 
sodową) 


WIŚNIOWA Góra pod lasem. przyimę icia 
l o inteligentną spółlokatorkę eweuntualniejjg 
lica Żeromskiego — Kopernika, Tele-|na pensjonat zł. 25 lub 7.— dziennie. 
fon 223-60. 22 Wiadomość: Gdańska 45, Cukiernia. 
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Redakcja i Administracja, Piotrkowska 49, Godziny przyjęć Redakcji 6—7 po poi. Telefon Administracji 1.22-14, Tel. Redakcji: 1.27 -24, 1.36-43, 1.36-44 1.89-00.  Tłocznia: 1:80-80, 


- 1,76 ZWYCZAJNE; 12 gr. za wiersz milimetrowy (na strome 10-szpalt) |Słuszne ‘reklamacie będą uwzględniane, o Ile 

Prenumerata „Il. Republiki (Ogłoszenia: W TEKŚCIE: 50 gr, za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) |wniesione będa najpóźniej w ciągu tygodnia 

* NA STR. I.ej zł .2— za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt)lod ukazania się pierwszego osłoszenia, luv 

ze wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi zł 5,60 NEKROLOGI: do 150 wierszy po 30 gr. wyżej 40 gr. za wiersz mil. (na str. 4.5zp.)«_Zaręcz. niezwłocznie po ukazaniu się drugiego z rzędu 

za odnoszenie do domu 40 gr z przesyłką pocz i zaślub, po tekście 10 zł. Za mlejsce zastrzeżone specjalna dopłata Zamiejscowe o 50 proc, |ogłoszenia tej samej treści co pierwsze: = 

dry 4 „|zagraniczne o 100 proc, drożej, Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada | Onyłki, które zasadniczo nie zmieniają 1reści 

towa w kraju zł. 6,50, zagranicą zł. 10. „Express* | Ogloszenia specjalne o 50 proc. drożej. Drobne 15 gr — Nalinniejsze zł 1.50, poszuk. pracy |ogłoszenia, nie upoważniają do żądania zwrotu 
t, Republika“ wraz z odnoszeniem 8,60 złotych.|10 groszy maimniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia adwakatów ryczałtem 25 zh zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia. 


Wydawca: Wydawnictwo „Republika“: sp. z ogr. odp. Redaktor odpów. Wsoław wzi W druk. „Kepubliki*, sp. zzogr odp. w Łodzi, Piotrkowska $$ i 64, 


